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„Wszyscy pracujemy dla wielkości i potęgi Polski
iySarssal©Ss Polski przemawia na wiecu w Poznaniu

•//

We wczesnych godzinach popołudniowych ze 
wszystkich dzielnic Poznania zdążały ku Zakła
dom Cegielskiego na Wildzie większe i mniejsze 
grupy ludzi. Olbrzymią halę maszynowni w daw
nej fabryce „Afa“ wypełniła wielotysięczna 
rzesza. Wiecownicy zajęli nawet żelazne gale
ryjki pod dachem, oblepili konstrukcje i filary. 
Nie było wolnego miejsca. Spóźnieni nie mogli 
dostać się do wnętrza.

Nad podwyższeniem — ogromny transparent: 
„My, robotnicy Zakładów Cegielskiego glosujemy 
manifestacyjnie na Blok Stronnictw Demokra- 
tycznych“. Pod nim na czerwonym tle Orzeł 
Biały, uwieńczony zielenią i flagami. Wokół 
mównicy na podium poczty sztandarowe organi
zacyj partyjnych, młodzieżowych i związków 
zawodowych.

W pierwszych rzędach przedstawiciele władz 
państwowych, samorządu, wojska, partyj, związ
ków i organizacyj. Nie brak gości zagranicznych 
— przedstawicieli prasy radzieckiej i czechosło
wackiej.

Przy dźwiękach marsza generalskiego — wcho
dzi do hali Marszalek Rola-Żymierski w otocze
niu gen. Strażewskiego oraz korpusu oficerskie

go. Tysięczne rzesze witają Naczelnego Wodza 
okrzykami i oklaskami.

Marszałka Polski oraz gości powitał w imieniu 
świata pracy zastępca przewodniczącego Rady 
Zakładowej — p. Pasz'kowiak. Bezpośrednio po 
zagajeniu wiecu nastąpiło dekorowanie Krzyżami 
Zasługi tych wszystkich pracowników, którym 
przyznane zostały odznaczenia w okresie uroczy
stości jubileuszowych w Zakładach Cegielskiego? 
Udekorowano naczelnego dyr. Zakładów Cegiel

skiego — inż, Lutosławskiego Orderem Odrodze
nia V kilasy, 6 pracowników Złotymi Krzyżami 
Zasługi, 13 — srebrnymi, a 131 osób — brązowy
mi. Odznaczenia doręczali Marszalek Rola-Ży
mierski, wojewoda Brzeziński, gen. Strażewski, 
prezydent miasta Sroka oraz dyr. Lutosławski.

WŚTÓd burzy oklasków i niekończącego się 
wiwatowania wchodzi na podium Marszałek Rola- 
Żymierski. Hala stopniowo ucisza się i

Naczelny Wódz mówi
w Manifeście Lipcowym i czy zaszłeW skupioną ciżbę padają zdania mocne, zwarte, 

żołnierskie, pozbawione zbędnych upiększeń bez 
alegorii i patosu. Marszałek mówi, jak to po dwu
letnim niespełna okresie wolności Naród Polski 
wypowie się w nadchodzących 'wyborach, czy 
aprobuje dotychczasową politykę Bloku Demo
kratycznego, czy właściwie ocenia pracę tego Rzą
du, któremu- powierzył zadanie przywrócenia w 
kraju ładu i praworządności.

Z drugiej jednak strony trzeba się bezstronnie 
zastanowić, czy demokratyczny Rząd Jedności 
Narodowej dotrzymał słowa, czy przez czas do
tychczasowej kadencji realizował hasła zawarte

Marszałek Polski złożył wizyty
Wej ©wadzie, Prezydentowi miasta

W dniu 14-go b. m. o godzinie 10.30 
Marszałek Polski i Minister Obrony 
Narodowej — Michał Żymierski, podczas 
swego pobytu w Poznaniu, złożył wizytę 
wojewodzie poznańskiemu p. Brzezińskiemu 
— jako Włodarzowi Wielkopolski oraz pre
zydentowi Poznania mgr. Sroce — jako Go
spodarzowi miasta. Marszałkowi Żymier

skiemu towarzyszyli: dowódca Okręgu Woj
skowego 3 — gen. dyw. Strażewski oraz 
zast. dow. O. W. — płk Uziębło. W trakcie 
wizyty u prezydenta Sroki, Dostojny Gość 
wpisał się do pamiątkowej Złotej Księgi Po
znania. Rozmowy toczyły się w serdecznym 
nastroju.

J. E. ks. Metropolicie poznańskiemu
Dnia 14rgo stycznia br., o godzinie 11-tej, warzyszyli: dowódca Okr. Wojskowego 3

Naczelny Dowódca Wojsk Polskich i Mi
nister Obrony Narodowej — Marszałek 
Michał Żymierski złożył wizytę J. E. ks. 
arcybiskupowi Dymkowi, Metropolicie po
znańskiemu. Marszałkowi Żymierskiemu to-

— gen. dyw. Strażewski, zast. dow. O. W,
— płk Uziębło oraz dziekan O. W. ks* płk
Żebrowski. Dłuższa rozmowa toczyła się w 
atmosferze serdecznej. (PAP)

Polsce
przemiany przyczyniły się do stabilizacji stosun
ków w ramach podyktowanych dobrem wszyst
kich pracujących warstw.

Znamieniem rewolucji narodowej, jaka doko
nała się w kraju, są przeprowadzone reformy, 
wytyczające kierunek naszych dążeń demokra
tycznych. Pierwsza z nich — reforma rolna zli
kwidowała odwieczną bolączkę chłopa bez- lub 
małorolnego — zaspokoiła jego głód ziemi. Refor
ma rolna osadziła setki tysięcy chłopów na roli 
i dała im ją na własność. Przed wojną Chłop 
mógł tylko marzyć o,własnym zagonie i... emi
grować. Ile to milionów naszych* rodaków mu- 
siało opuścić Ojczyznę i w poszukiwaniu chleba 
zaludnić kraje obu Ameryk, Francję, Belgię, a 
nawet Niemcy. Jakże wielki był tragizm tych 
emigrantów, zmuszonych do opuszczenia ziem 
rodzinnych tylko dlatego, że nie mieli z czego żyć. 
Długie dziesiątki łat czekał chłop na fakt, który 
spełnił się dopiero teraz.

Unarodowienie przemysłu dafo nam ten szerszy 
oddech, rokujący lepszą przyszłość. Bo przecież 
teraz dopiero wszystkie kapitały zdobyte Tęlkoińa 
polskich robotników, pozostaną w kraju i służyć 
będą całemu narodowi. Przeciwstawiliśmy się 
radialnie i skutecznie dławiącemu nas kapita
łowi obcemu. Dochody nasze pozostają w kraju 
i zasilają majątek narodowy; robotnik nie będzie 
wyzyskiwany i znajdzie pracę w ojczyźnie.

Mówiąc o pdbudowle Polski, Marszałek pod
kreśla, że nie można Jej odbudować w jednym 
roku. Fale zniszczeń były tak potworne, że miną 
lata, zanim zaleczymy rany. Ale chcemy działać 
najszybciej i dlatego wypracowaliśmy plan tej 

odbudowy. W ramach tego planu dążymy do 
wyprodukowania wielu milionów metrów płótna, 
par butów, ubrań, milionów toń zboża, cukru, 
podniesienia pogłowia trzody i bydła — abyśmy 
mogli zaspokoić nasze najistotniejsze potrzeby. 
A dalej podniesiemy ilość wydobywanego węgla —

Konferencja londyńska otwarta
Na porządku obrad sprawa Austrii i Niemiec

Londyn (obsł wł.). Wczoraj w Londynie od- ! stanowił jej głowę. Sytuacji tej można uniknąć,
było się pierwsze zebranie zastępców 4 ministrów 
spraw zagranicznych. Minister Bevin powitał ich 
w jednym z hoteli londyńskich, życząc im powo
dzenia w pracy. Minister Bevin oświadczył: „Za
stępcy ministrów mają do rozpatrzenia dwa za
gadnienia. Są to Austria i Niemcy. Wszyscy prag
niemy traktatu pokojowego z Austrią. Rozkład 
monarchii austriacko-węgierskiej pozostawił wie
le nierozstrzygniętych problemów, a wszyscy so
jusznicy uświadamiają sobie, że fundamentem 
pokoju europejskiego jest harmonijna współpraca 
gospodarczo-polityczna z państwami basenu du
najskiego. Minister Bevin wyraził nadzieję, że 
przed zebraniem ministrów spraw zagranicznych 
w Moskwie, uda się wypracować taki traktat z 
Austrią, który by nie obciążał jej gospodarczo w 
stosunku do innych państw. W roku 1919 — mó
wił Bevin — Austria wyszła okaleczona. Wiedeń

jeśli kraje basenu dunajskiego będą współpraco
wać gospodarczo. Należy opracować taki traktat, 
który by umożliwił Austrii odegranie roli, przy
padającej jej ze środkowego położenia w Europie, 
jako miejsca spotkań Wschodu ze Zachodem.“ 
Mówiąc ó Niemczech, minister BeVin powiedział: 
„Wszyscy pragniemy uniknąć sytuacji, która by 
znów mogła doprowadzić do odbudowy potęgi 
wojennej Niemiec. Wszystko trzeba uczynić, aby 
uniemożliwić Niemcom odzyskanie sil militar
nych." Bevin wspomniał jeszcze, iż ma nadzieję, 
że delegaci nie stracą wiele czasu na debaty pro
ceduralne, jako że wszyscy wyrazili życzenie, aby 
prace przygotowawcze wypadły dobrze. Życze
niem ogólnym jest wypracowanie planu, który 
ustrzegłby świat na stulecie przed skutkami za
mieszek wojennych.

tym samym językiem. Niemcy usiłują udowod
nić, iż północna gałąź Serbów Łużyckich nie po
czuwa się do żadnego związku z organizacją Ser
bów w Budziszynie „Domowiną" i Serbowie tej 
gałęzi uważają się za dobrych Niemców.

Według memoriału rady narodowej Łużyc, zło
żonego Radzie Kontrolnej dla Niemiec- obecny 
obszar etnograficzny Łużyc wynosi ok. 6400 km 
kwadratowych. _____________

Rada Bezpieczeństwa 
bada sytuację na Bałkanach

Nowy Jork (obsł. wł.). W Nowym Jorku 
sekretarz ONZ ogłosił, że skompletowany zo
stał skład specjalnej komisji, która na zlecenie 
Rady Bezpieczeństwa ma zbadać sytuację poli
tyczną w czterech krajach bałkańskich.

największego skarbu polskiego, zwiększymy wy
twórczość lokomotyw i wagonów, które przewo
zić będą ten węgiel nad Bałtyk i do naszych 
fabryk.

Mamy poza sobą dopiero półtora ro»ku wytężo
nej pracy. A w jakich warunkach zaczynaliśmy? 
Marszałek zwraca się w tym miejscu do poznań< 
czyków i przypomina im, jak to warsztaty pozba
wione były Szyb, maszyn, narzędzi, surowców... 
A dzisiaj? Każdy musi przyznać, że wiele się po
prawiło.

Wielką zasługą Bloku Demokratycznego jest 
odzyskanie ziem piastowskich nad Odrą i Niśą. 
Fakt ten najlepiej oceniają właśnie Wielkopolanie, 
którzy na przestrzeni wielu wieków najbardziej 
narażeni byli na agresję niemiecką i to nie tylko 
w okresie wojen i zaborów, lecz również w cza
sach pozornie spokojnych, kiedy ku ziemiom poU 
skim parły masy kolonistów niemieckich.

Aby utrwalić nasz stan posiadania, aby Ziemie 
Odzyskane na zawsze pozostały przy Polsce, za
warliśmy przyjaźń i sojusz ze Związkiem, Ra
dzieckim, dla którego Niemcy są takim samym 
wrogiem, jak dla nas. Nie zapominajmy, że o gra
nice na Odrze i Nisie toczyliśmy nie tylko krwa
we boje, ale również namiętne i wyczerpujące 
dyskusje na konferencjach międzynarodowych. 
Ileż ataków musieliśmy odpierać, by stworzyć 
sytuację obecną. Rezultaty starań Bloku Demo
kratycznego są imponujące. Półtora roku temu 
w Szczecinie było 100 -tysięcy Niemców i garstka 
Polaków — dzisiaj na odwrót — 117 tysięcy Po
laków i 4 tysiące Niemców!

Nasze wysiłki nie mogą ustać. Za kilka tygodni 
zbierze się konferencja pokojowa. Na niej Niem
cy będą musieli podpisać przed całym światem 
zrzeczenie się ziem, leżących na wschód od Odry 
i Nisy, muszą na zawsze wyrzec się Szczecina, 
miKtaTyzmu, który mógłby zagrozić naszym zie
miom, muszą.zobowiązać się, że nigdy nie będą 
planowali napaści na Polskę.

Po tej konferencji utworzona komisja mieszana 
polsko-niemiecka wbije slupy graniczne w Odrę 
i Nisę. Te słupy muszą przetrwać wieki. I to rów
nież będzie zasługą Bloku Demokratycznego.

Więc kiedy w dniu 19 stycznia Naród Polski 
przystąpi do urn wyborczych, niech po zastano
wieniu się sprawiedliwie oceni zdobycze ostat
niego okresu. Nie chodzi tu o to, by głosowali 
tylko obywatele partyjni — chodzi o wszystkich. 
Cały Naród musi zjednoczyć się dla dobra Polski. 
Głosując na listę Bloku Demokratycznego, może
my mieć tę pewność, że będzie lepiej, że przyszłe 
pokolenia błogosławić będą tych, którzy tę drogę 
wybrali.

Marszalek zakończył swe przemówienie okrzy
kiem na cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolitej, 
entuzjastycznie przyjętym przez wiec.

Z kolei w imieniu młodzieży demokratycznej 
delegat OM TUR-u — p. Najderek złożył przy
rzeczenie trwania na straży idei demokratycznej 
oraz twórczej pracy dla dobra Narodu i Państwa.

W końcu p. Chudy odczytał rezolucję, w któ
rej zebrani na wiecu pracownicy potępiają wy
stąpienia niemieckich przywódców socjaldemo
kratycznych oraz niektórych anglosaskich mężów, 
stanu, godzących w całość naszych grąnic oraz 
w odpowiedzi na wrogie zakusy zobowiązują się 
do manifestacyjnego oddania głosów na listę 
Bloku Demokratycznego nr 3.

Po podziękowaniu, złożonym Marszalkowi za 
wygłoszenie przemówienia — zaczęła się część 
artystyczna programu,- w czasie której wystąpił 
balet, złożony ż pracowniczek i pracowników Za
kładów Cegielskiego oraz śpiewaczka Teatru 
Wielkiego p. Kostalówna, pp. Drewicz i Struga
rek i artyści z „Kukułki".

Odjeżdżającego po części artystycznej Mar
szalka żegnały entuzjastyczne okrzyki i wiwaty.

T. P.

Żądanie Czechosłowacji
tencjału wojennego, ale nie pozbawioną pewnych 
możliwości na polu gospodarczej odbudowy.

Londyn (obsł. wł.). Przedstawiciel rządu 
austriackiego przedłożył zastępcom ministrów 
spraw zagranicznych żądanie, aby Austria jako 
pierwsza ofiara napadu hitlerowskiego miała moż
ność jak najrychlejszego i jak najpełniejszego 
uczestniczenia w przygotowaniach do traktatu 
pokojowego z Austrią. Rząd holenderski propo
nuje, aby Niemcy stały się federacją ściśle z sobą 
złączonych państw, ogołocęną z wszelkiego po-

Czechosłowacka agencja telegraficzna donosi, że 
wśród żądań, jakie Czechosłowacja1'zgłosiła na 
konferencji londyńskiej, będą poprawki granicz
ne z Niemcami, sprawa wolnej strefy w portach: 
Bremie, Hamburgu i Kilonii oraz uznanie przez 

:yzji poczdamskiej o wysiedleniu 
C:Niemców z

poczdamskiej 
Czechosłowacji.

Jugosłowianie podniosą sprawę Łużyc 
na konferencji londyńskiej

Berlin (API). Jak donoszą z kół dobrze po
informowanych, delagacja jugosłowiańska na kon
ferencję w sprawach niemieckich w Londynie wy
sunąć ma sprawę Łużyc. Równocześnie jeden z 
dzienników berlińskich „Telegraph" przynosi 
wiadomość, która stanowi dalszy ciąg charakte
rystycznych dla Niemców prób wykazania, ż 
Łużyczanie nie stanowią jednego narodu, podob

nie jak to robiono wobec Polaków, gdzie tworzo
no narody: śląski, kaszubski, mazurski i góralski. 
Wzmiankowany dziennik stwierdza, iż grupa Ser
bów Łużyckich, zamieszku jących na obszarze tzw. 
Lasu Szprewy (Spreewald), nie jest związana żad
nym pokrewieństwem z Serbami Łużyckimi, za
mieszkującymi kilkadziesiąt kilometrów dalej na 
południu, w okręgu Budziszyna, mimo, iż mówią

Podpisanie listy nie zwalnia 
od obowiązku glosowania

W związku z prowadzoną przez Blok 
Sir. Demokratycznych akcją zbierania 
podpisów na listę Bloku pewne koła 
rozsiewają fałszywe wersje, jakoby 
obywatele, którzy swe podpisy złożyli, 
nie mieli obowiązku brania udziału w 
akcie głosowania wyborczego.

Wiadomość ta jest niezgodna z praw
dą i ma na celu wprowadzanie w błąd 
społeczeństwa wielkopolskiego.

Wojewódzki Komitet Wyborczy Blo
ku Str. Demokratycznych zawiadamia, 
że każdy obywatel uprawniony do gło
sowania wyborczego niezależnie od te
go czy złożył podpis na listę Bloku lub 
nie, winien wziąć udział w akcie zło

żenia swego głosu do urny wyborczej 
w dniu 19. 1. 1947 r.

Wojewódzki komitet Wyborczy Blo
ku Stron. Demokratycznych wzywa 
wszystkich obywateli, posiadających 
prawo głosowania do wypełnienia obo
wiązku obywatelskiego i wzięcia 
udziału w wyborach do Sejmu Usta
wodawczego w dniu 19. 1. 1947 r.

Jest to obowiązek każdego obywa
tela Polski, a w pierwszym rzędzie 
tych, którzy podpisując listę Bloku 
Stronnictw Demokratycznych zadekla
rowali swój udział w głosowaniu po 
stronie Bloku.

WOJEWÓDZKI KOMITET WYBORCZY 
BLOKU STRONNICTW DEMOKRATYCZNYCH



STRONA 2

Marszalek Żymierski 
w P. Z. U. i GŁ W. K.

W godzinach rannych drugiego dnia' pobytu 
* Poznaniu udał się Marszałek Polski Michał 
Żymierski w towarzystwie dowódcy O. W. gen. 
Strażewskiego i jego zastępcy do spraw politycz
nych płk. Uziębło do Państwowych Zakładów 
Umundurowania przy ul. Kraszewskiego. Dostoj
nego gościa powitali dyr. .Frankiewicz i człon
kowie Rady Zakładowej, której przewodniczył 
p. Pruchniewski,

Marszałek Żymierski dokonał inspekcji wszy
stkich oddziałów Zakładów Umundurowania, w 
których owdcyjnie przyjmowali - go pracownice 
i pracownicy. W jednej z hal zakładowych wrę
czono Panu Marszałkowi bukiet kwiatów. Na
czelny Wódz interesował się żywo stanem pro
dukcji i warunkami bytu ogółu pracowników 
udzielając kierownictwu Zakładów szeregu cen
nych rad i wskazówek.

Po dokonaniu inspekcji poszczególnych od
działów udał srię Marszałek Żymierski, w to
warzystwie swojej świty i kierownictwa Zakła
dów, do świetlicy fabrycznej^ w której wygłosił 
do zgromadzonych pracowników obszerniejsze 
przemówienie.

Osiągnięcia Państw. Zakładów Umundurowa
nia w Poznaniu na przestrzeni kiłkuuastomie- 
sięcznej działalności powojennej przedstawił 
dostojnemu Gościowi p. Pruchniewski., P. Ma- 
rosz w imieniu pracowników P. Z. U. zape
wnił Marszałka, że cała załoga Zakładów gło
sować będzie demonstracyjnie na listę Bloku 
Stronnictw Demokratycznych.

W południe wizytował Marszałek Żymierski, 
w towarzystwie dyrektora Stodolskiego i Rady 
Zakładowej — Główno Warsztaty Kolejowe 
przy ul. Roboczej. Pracownicy poszczególnych 
oddziałów zgotowali Marszałkowi długotrwałą 
owację.

Po- zakończeniu wizytacji odbył się w hali 
montażowej wielki wiec, na którym Marszałek 
Żymierski wygłosił dłuższe przemówienie dc 
zgromadzonych w hali 5 000 pracowników i ro
botników. Marszałek, podobnie jak w Zakła
dach Umundurowania, omówił ósiągnięcia Rządu 
Jedności Narodowej na polu gospodarczej od
budowy kraju, podkreślając szczególnie znacze
nie" reform społeczno-gospodarczych. Ponadto 
Marszałek uwypuklił wkład pracowników kole
jowych w dzieło odbudowy transportu polskie
go, a w końcu przemówienia — zakończonego 
okrzykiem na cześć Rzeczypospolitej •— zaape
lował do zgromadzonych o poparcie polityki 
Rządu w nadchodzących wyborach, (c)

Proces hr. Grocholskiego

K»!i!a!i!y pewseg# amJiasadera z
Warszawa (obsł. wł.). Przewód sądowy wictwera komórki WIN-u otrzymywał przez Gro-

procesie o szpiegostwo hr. Grocholskiego i towa
rzyszy został zakończony. Obfitował on w mo
menty emocjonujące, »które rzuciły światło na 
kontakty WIN-u z jedną z ambasad w Warśza- 
w.e. Główny oskarżony hr. Ksawery Grochołsk’, 
jak wykazał przewód 6ądowy, stał za czasów oku
pacji na usługach gestapo a mianowicie kontak
tował się z szefem warszawskiego gestapo Wer
nerem pracując - równocześnie w podziemiu.

Po wojnie hr. Grocholski nie tracąc kontąktu 
z organizacją WIN udzielał informacji ambasa
dorowi jednego z państw.

Postać ambasadora przewija się przez cały czas 
przewodu sądowego. Ambasador za pośredni-

cholskiego materiały szpiegowskie, które szły za 
granicę.

W dniu 10 listopada 1942 r. ambasador miał 
otrzymać od Grocholskiego w Brwinowie paczkę 
z materiałami szpiegowskimi. Wskutek inge
rencji organów bezpieczeństwa materiałów je
dnak nie otrzymał.

Przewodniczący: Jak dawno oskarżony zna 
ambasadora?

Grocholski: Rodzina moja przyjaźniła się z am
basadorem od 30 lat, ja pamiętanego od 1920 
roku, 'kiedy przyjechał na staż dyplomatyczny 
do Warszawy.

Ambasador odbiera materiały
Kwestie kontaktów z ambasadą rozwija szerzej 

oskarżony Baczak pseudonim* S25, szef wywiadu 
centralnego organizacji WIN wciągnięty do or
ganizacji przez swego znajomego Witka.

■— Gdy zgłosił się do mnie Grocholski — ze 
znaie Baczak — z miejsca oświadczył, że przy
jaciel jednego z ambasadorów, akredytowanych 
przy rządzie polskim, chce nawiązać kontakt z 
organizacjami podziemnymi Przyjaciel ów, k° 
respondent prasy zagranicznej, bardzo się spie
szył i chciał odbyć tylko jednorazową rozmowę.

„Witek" po zastanowieniu się udzielił mu przez 
łączniczkę odpowiedzi, że nie życzy sobie tego 
spotkania.

Korespondent ów poza tym chciał w sposób 
„romantyczny" zapoznać się z członkami orga 
nizacji podziemnej. Mianowicie będzie, on jechai 
samochodem, a członkowie organizacji ?,napadną 
na niego i uprowadzą, do lasu.

Grocholski zgłosił się po kilku dniach ponow
nie do mnie i przedstawił -iową propozycję. Tym 
razem nie przyjaciel ambasadora lecz sam am

basador chce się skontaktować z organizacją pod
ziemną.

„Witek" 6ię zgodził i ustalił warunki tech
niczne spotkania. Na kilka dni przed zamierzo
nym spotkaniem Witek oświadczył mi, że rezy
gnuje z usług Grocholskiego i porozumie sią z am
basadorem i skontaktuje się innymi drogami.

Prokurator: — Więc inicjatywa spotkania wy
szła od ambasadora i kto to może potwierdzić?

Baczak: — Grocholski.

Prokurator: — Ile paczek z materiałami
czył Grocholski ambasadorowi?

Baczak: — Trzy.
Prokurator: — Od kogo otrzymał oskarżony 

potwierdzenie?
Baczak: — Od Grocholskiego.

Wyrok
Warszawa (PAP). Wczoraj ogłoszony zo

stał wyrok w procesie hr. Ksawerego Grochol
skiego i towarzyszy. Sąd uznał zarzuty oskarże
nia dotyczące pracy Grocholskiego, Baczaka i 
Kalickiego w ramach organizacji WIN na rzecz ob
cego wywiadu za udowodnione i skazał winnych 
na karę śmierci, utratę praw obywatelskich, i ho
norowych oraz konfiskatę mienia. Oskarżona Ko- 
siorek, skazana została na 10 lat więzienia z za
liczeniem na poczet kary okresu tymczasowego 
aresztowania. Odnośnie dobrowolnej współpracy 
hr. Grocholskiego z gestapo w okresie okupacji 
Wojskowy Sąd ‘Rejonowy uznał się za niewła
ściwy i sprawę przekazano odpowiednim wła
dzom prokuratorskim. Skazanym przysługuje w 
terminie 7-dniowym odwołanie, w postaci skar
gi o rewizję do Najwyższego Sądu Wojskowego., 
Przy odczytywaniu wyroku na sali byli licznie 
reprezentowani .przedstawiciele prasy zagranicz
nej.

La Guardia oskarża ambasadorów w Polsce
Warszawa (obsł. wł.). Były dyrektor ge^- 

neralny UNRRY La, Guardia wygłosił przemó
wienie radiowe poświęcone sytuacji w Polsce. 
La Guardia oskarża ambasadorów pewnych mo
carstw o mieszanie się w wewnętrzne sprawy 
Polski. Wiem, powiedział on, że pewni amba
sadorowie biorą czynny udział w życiu politycz
nym Polski. La Guardia wymieńił nazwisko am

basadora wmieszanego w sprawę Grocholskiego. 
Jeśli ambasador ten chce uprawiać działalność 
polityczną, powinien on powrócić do swojego kra
ju — powiedział mówca. La Guardia oświad
czył następnie, że część prasy amerykańskiej nie 
zachowuje obiektywizmu i nie ma rzetelnego sto
sunku do koalicji rządowej.

Rozmowy angielsko-francuskie
Londyn (obsł. wł.). Premier francuski Leon 

Blum konferował wczoraj z premierem Attlee, 
następnie był na śniadaniu u ministra Bevina w 
Izbie Gmin. Premier Blum ma wrócić do Francji

Pochlebna opinia Anglika o Poznaniu
Londyn' (obsł. wł.). W Londynie odbyło się 

wczoraj po południu wielkie zebranie, na którym 
jeden z chirurgów brytyjskich mówił o swych 
wrażeniach z Polski. Na zebraniu obecny był 
również ambasador PoJski.

Chirurg ten zwiedził niedawno Polskę z ramie
nia brytyjskiej rady odbudowy ośrodków zdrowia, 
aby mógł zgłosić UNRRA zapotrzebowanie na

w czwartek, aby uczestniczyć w wyborze pierw
szego prezydenta IV Republiki. Po wyborze pre
zydenta, zgłosi on rezygnację ze swego urzędu. 
Paryski korespondent Manchester Guardian pi- 
sze: Ponieważ wizyta premiera Blurha wypadła 
na dwa dni przed jego rezygnacją, należy więc 
uważać ją za wskazówkę, iż albo zamierza on 
przekazać owoce wizyty swemu następcy, który 
nie zmieni politycznej linii, albo uważa za 
możliwe zatrzymanie stanowiska premiera nawet 
po swej dymisji."

Londyn (obsł. wł.). Wżyta premiera Bluma 
w Londynie, która potrwa 2 dni, jest pierwszą 
wizytą francuskiego premiera w Anglii od r. 1940.

konieczny sprzęt i urządzenia. Opowiedział on 
o ośrodkach zdrowia działających w Polsce i spe
cjalnie pochlebnie wyraził się o ośrodku zdrowia 
w Poznaniu, o którym powiedział: my Anglicy 
moglibyśmy się tam czegoś nauczyć. W przemó
wieniu swoim zwrócił on szczególną uwagę na \ Komunikaty, wydane w Paryżu i w Londynie
zastraszający brąk środków leczniczych, narzędzi ’ stwierdzają, że premier Blum omówi z premierem 
chirurgicznych oraz protez. , I Attlee sprawy interesujące Francję i Anglię. Ko-

Wojsko łomie strajk transportowców londyńskich

respondent dyplomatyczny radia brytyjskiego 
podkreśla między innymi, że prawie na pewno 
omawiana będzie kwestia Niemiec, jak również 
zagadnienia gospodarcze, a specjalnie sprawa 
węgla, którego brak daje się dotkliwie odczuwać 
we Francji.

Podczas wizyty premiera Bluma poruszona ma 
być sprawa sojuszu angielsko-francuskiego, cho
ciaż sprawa ta, jak również projekt unii celnej po
między Anglią a Francją, schodzi na dalszy plan 
ze względu na sporne problemy gospodarcze.

Wizyta premiera Bluma wywołała w Londynie 
wielkie zainteresowanie i prasa brytyjska, za
równo prawicowa jak i lewicowa daje dowód po
pularności/ jaką premier francuski cieszy się w 
Wielkiej Brytani, i wykazuje pełne zrozumienie 
dia trudności, na jakie napotyka on podczas spra
wowania swojego urzędu. Dziennik „Times*1 pisze 
w związku z tym, że wizyta Bluma powinna być 
wykorzystana dla poważnego zastanowienia się 
nad różnymi sprawami.

Londyn (API) Skoro tylko pierwsze oddzia
ły wojsk brytyjskich, rzucone do przełamania 
strajku transportowego, wkroczyły do składów 
mięsnych w godzinach rannych celem rozpoczę
cia ładowania, tragarze i pracownicy sklepowi 
dotychczas nie objęci strajkiem zrzucili kombine
zony robocze, po czym odeszli. W ten sposób 
1.600 tragarzy i pracowników sklepowych oraz 
700 pracowników zaopatrzeniowych wykonało 
swoją groźbę wstrzymania się od pracy, skoro 
tylko wojsko przystąpi do akcji. Wczoraj rano

Nowy rząd w Peru
Londfn (PAP). Agencja Reutera donosi z 

Liny, że po trzech dniach kryzysu gabinetowego 
admirał Alzano utworzył nowy rząd peruwiański, 
Kluczowe teki w nowym gabinecie otrzymali ge
nerałowie.

podczas przejazdu wojsk ulicami, co do którycb 
wiadomo było że zajmują się transportem ży
wności, ludność londyńska zajęła nad wyraz po
wściągliwą postawę nieprzychylnie patrząc na 
wojsko. Do akcji została również zaangażowana 
brygada gwardii oraz oddziały marynarki i lot
nictwa pod dowództwem majora Guilferda, który 
przybył specjalnie z Dover, aby objąć komendę 
Akcja — według doniesień agencji Reutera — rob; 
wrażenie działania małe) armii okupacyjnej, jeśli 
idzie o piecyzję i gładkość dz/ałania. Zupełnie 
nowa sytuacja wytworzyła się w Liverpoolu 
gdzie 40 kierowców i 60 tragarzy postanowili 
zastrajkować dla wykazania solidarności ze 
strajkującymi w Londynie. Według ostatnich 
wiadomości około 5 000 pracowników londyń
skich i przeszło 1 000 pracowników na prowincji 
przystąpiło do strajku, popierając akcję transpor

towców (kierowców) których żądania nie zostały 
załatwione od kilku miesięcy.

Londyn (obsł. wł.). Przez cały dzień wczo
rajszy wojsko zajęte było na głównym rynku 
mięsnym załadowaniem dostaw, zagrożonych na 
skutek strajku tysięcy robotników transporto
wych. Celem dostarczenia mięsa do składów 
użyto 400 ciężarówek.

Ameryka dożywia Niemcy
Londyn (obsł. wł.). Stany Zjednoczone do

starczyły 1 200 000 ton zboża na eksport w mie
siącu lutym. Wielka Brytania otrzyma z tego 
90 tys. ton, co powinno wystarczyć zaledwie na 
utrzymanie obecnego poziomu racji chleba. An
gielskiej i amerykańskiej strefie okupacyjnej Nie
miec przydzielono 300 tys. ton. Polska otrzyma 
od Stanów Zjednoczonych 8 500 ton zboża.

Auriól przewodniczącym 
francuskiego Zgromadzenia Narodowego

Londyn (obsł. wł.). Zgromadzenie Narodo
we wybrało wczoraj na stanowisko przewodni-

Przewodniczący partii „Jedność" (SED)
o granicy wschodniej Niemiec

Berlin (API). Przewodniczący socjalistycz- i Associated Press wywiady, w którym poruszył 
nej partii „Jedność" (SliD), Wilhelm Pieck, również sprawę wschodniej granicy Niemiec, 
udzielił przedstawicie’om agencji amerykańskiej | „Wszyscy pragniemy — mówił Pieck — rewizji

Przed wyborami do Sejmu

List generała Żeligowskiego
W a r s z a w a, "11 stycznia (PAP). Generał 

Łucjan Żeligowski nadesłał prasie polskiej'nastę
pujące oświadczenie:

Rodacy! Nie mogę wskutek choroby wziąć 
udziału w wyborach 19 stycznia. Poczuwam się 
do obowiązku jako poseł do Sejmu wskazać listę, 
na którą oddałbym swój, głos i złożyć następu
jące oświadczenie:

1. Tragedią dziejów Polski było to, że jej elita 
oderwała się od rodziny pokrewnych słowiań
skich narodów i kierowana najczęściej pychą i 
egoizmem, chciała nad narodem panować zamiast 
mu służyć.

2. W ciągu szeregu lat starałem się przekonać 
nasze rządy i parlament, że idą złą drogą. Ani 
rząd BB ani OZN. ani emigracja tej mojej rady 
nie posłuchały. Jakaś wroga siła zawsze stała 
na przeszkodzie, ażeby nasza myśl polityczna nie 
zeszła z manowców, po których błądziła od dy
nastii WAzów i Sasów.

3. Dziś idea sprawiedliwości triumfuje. Naro
dy słowiańskie skazane na zagładę i wylewające 
morza łez i krwi, wychodzą na arenę świata, 
ażeby wziąć udział w dziejach ludzkości. We 
wspólnocie słowiańskiej nie może zabraknąć na
rodu polskiego. Zachodzi pytanie, jaki rząd, ja
cy ludzie tę misję wykorzystają. Dęświadczenie 
mnie uczy, że to nie mogą być ludzie byłych re
żimów. Nawet ludzie o wielkich wartościach 
moralnych zatracili poczucie rzeczywistości i dar 
przewidywania.

4. Zrobić to może tylko obecny rząd na czele 
z obywatelem Bierutem i premierem Morawskim. 
Mają program wolę i zaufanie rządów narodów 
słowiańskich. Wyposażeni przez wybory auto
rytetem, będą stróżami niezależności, wolności 
i suwerenności Polski słowiańskiej.

Radzę głosować na listę Bloku Stronnictw De
mokratycznych.

(—) Generał Łucjan 2eligowski

nowej granicy wschodniej z Polską. Myślę, że 
istotna zmiana tej granicy jest już obecnie nie
możliwa, ponieważ proces osiedlenia Polaków na 
ziemiach za Odrą i Nisą przybrał wielkie roz
miary. Nadzieja nasza polega na odzyskaniu 
Świnou jścia i obszaru u ujęcia Odry, wiem jednak, 
iż nie ma nadziei na powrót takiego miasta, jak 
Wrocław, do Niemiec, ponieważ wykazuje ono 
wielką Liczbę ludności polskiej. Jestem głęboko 
przekonany — mówił w dalszym ciągu Pieck •— 
iż demokratyczne Niemcy mogą dojść do poro
zumienia w sprawie granic z demokratyczną Pol
ską, chronioną od wszelkiego ataku niemieckiego 
w przyszłości."

W dalszym ciągu Pieck wyraził nadzieję, że 
alianci przed gtwarciem konferencji moskiewskiej 
nawiążą kontakt z przedstawicielami partyj anty
faszystowskich w Niemczech. Pieck wyrazi! rów
nież żal, iż większość narodu niemieckiego nie ma 
fcszcze świadomości winy za wywołaną wojpę 

i przepowiedział, że warunki pokojowe będą praw
dopodobnie twarde. Zdaniem Piecka, traktat po
kojowy z Niemcami podpisany musi być przez 
centralny rząd niemiecki, składający się z przed
stawicieli wszystkich niemieckich partyj poli
tycznych, ażeby wszyscy Niemcy podzielili od
powiedzialność, która dziś jest większa, niż kie
dykolwiek w historii Niemiec.

Wywiad z Wilhelmem Pieckiem zamieściło tyl
ko jedno populudniowe pismo berlińskie ,.Der 
Abend", wychodzące w strefie amerykańskiej.

czącego, posła soc jalistycznego Auriola. Tuż przed 
rozpoczęciem zebrania, przewodniczący radykal
nych socjalistów, którego mieli poprzeć postępo
wi katolicy, oświadczył, że wycofuje kandyda
turę. Posiedzenie otworzył najstarszy deputowa
ny, komunista Casset, który w inauguracyjnym 
przemówieniu zaproponował podjęcie rokowań 
z przywódcami republikańskiego ruchu Vietnamu 
w Indochinach. Wniosek ten spotkał się z głoś
nymi oklaskami posłów komunistycznych, jak i 
protestami konserwatystów, postępowych kato
lików i radykałów. Deputowany Casset poddał 
również krytyce ustosunkowanie sprzymierzo
nych do Niemiec, stwierdzając, że Francja musi 
zabezpieczyć sobie trwmłe warunki i należne jej 
odszkodowania wojenne.

Samobójstwo w Bazylice św. Piotra 
w Rzymie

Warszawa (obsł. wł.). W poniedziałek w 
Bazylice św. Piotra w Rzymie popełnił samobój
stwo pewien młody człowiek. Władze kościelne 
na cztery godziny zamknęły Bazylikę dla publicz
ności przy czym zgodnie z przepisami liturgicz
nymi odbyła się rekonsekracja kościoła. Jest 
to pierwrszy wypadek tego rodzaju, jaki zano
towano w Rzymie.

Niemcy atakują i rabują 
pociągi z węglem

L o n dyn (PAP). Z Berlina donoszą o licznych 
starciach pomiędzy grupami/ Niemców, które ata
kują pociągi wiozące węgiel z Zagłębia Ruhry 
do brytyjskiej strefy okupacyjnej, z policją w 
Bonn. W czasie zamieszek zabity został bel
gijski policjant wojskowy. W brytyjskiej stre
fie okupacyjnej aresztuje się ostatnio Niemców. 
Jak donoszą z Hamburga, aresztowano tam 250 
osób w ciągu jednego dnia-
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Gen. Świerczewski wśród Wielkopolan
Od szeregu dni po Wielkopolsce podróżuje 

gen. Świerczewski, czołowy kandydat Bloku De
mokratycznego na Okręg 34. Obecność jego jest 
wszędzie impulsem dla ludności do wyrażenia 
sympatii dla Armii. Gen. Świerczewski ma w 
przyszłym Sejmie Ustawodawczym reprezento
wać interesy społeczeństwa wielkopolskiego. 
Charakterystyczna dla tego działacza zaleta 
gruntownego interesowania się wszelkimi zagad
nieniami społecznymi i gospodarczymi naszego 
kraju pozwala i
ny, na posła ge
nerał istotnie 
będzie dbać o 
żywotne intere
sy Wielkopolski 
jako jej przed
stawiciel. Układ 
naszego gospo- 
spodarstwa, spra 
wy odbudowy 
przemysłu, mia
sta Poznania i 
części woje
wództwa, w 
skład którego 
wchodzą Ziemie 
Odzyskane po
łożenie inteli
genta, robotni
ka, kupca, chło
pa i rzemieślni
ka, przeżywają
cych trudny
okres i zwalczających trudności w odbudowie — 
znajdą na pewno doskonałego rzecznika w osobie 
przyszłego posła gen. Świerczewskiego.

Przysłowiowa dziś niemal pracowitość Wiel
kopolan, ich zabiegiiwość i chęć budowy przy
szłości na solidnych i dobrze przemyślanych pod
stawach będą argumentami nie do pogardzenia 
dla naszego kandydata przy obronie interesów 
tut. społeczeństwa.

Nasz ‘przemysł zdewastowany przez okupanta 
a dziś dzięki pracy i ofiarności ludności prze
ważnie odbudowany, lecz walczący ciągle jesz
cze z brakiem surowców lub ich nie zawsze 
właściwym rozdziałem, znajdzie w generale, któ
ry doskonale docenia jego ważność, wybitnego 
obrońcę. .

Rolnictwo walczące z brakiem tak niezbędnych 
mu do racjonalnej uprawy nawozów sztucznych, 
inwentarza żywego i martwego również może 
liczyć na troskliwe zajęcie się jego sprawami.

Nadzieje nasze opieramy na znajomości spo
łecznej działalności generała, na jego wrażli
wość na sprawy dotyczące ludności pracującej. 
Pamiętamy jeszcze, gdy był dowódcą wojsko
wym w Poznaniu przed odejściem na placówkę 
do Ministerstwa Obrony Narodowej, o jego ży
wym zainteresowaniu sprawami bytu Wielko
polski.

Generał Świerczewski podchodzi do problemów 
rzeczowo, a będąc kandydatem Wielkopolski, 
pragnie poznać naocznie najbardziej aktualne 
jej troski.. W pierwszym dniu podróży po na
szych powiatach w dniu 9 bm. imieniem Rządu 
nadawał akta własności parcelantom we wsiach: 
Niechanowie i Sergejewie. Tam w rozmowach z 
osadnikami, rozpytywał ich z zainteresowaniem, 
notując sobie uwagi i spostrzeżenia oraz zmart
wienia parcelantów wymagajce rychłego usu
nięcia dla dobra całości.

Wieczorem już widzimy go w Gnieźnie, gdzie 
składa wizytę ks. biskupowi Bernackiemu, z któ
rym prowadzi długą serdeczną rozmowę. Chcąc 
dać wyraz swemu zainteresowaniu o miejsce tak 
drogie każdemu Polakowi, jakim jest Katedra 
jeszcze Chrobrego pamiętająca, składa na ręce 
ks. biskupa osohisty dar w kwocie 2.000 zł na 
jej odbudowę.

Nazajutrz już udaje się do Obornik, gdzie od- ' 
bywa konferencje informacyjne z powiatowymi 
przedstawicielami kupiectwa i rzemiosła, poczem 
owacyjne przyjmowany przemawia na wiącu, 
w którym bierze udział z górą 2000 osób. Korzy
stając z czasu jeszcze tego samego dnia wieczo
rem przemawia w historycznym mieście Rogoź
nie na bardzo licznym wiecu równie manifesta
cyjnie go witającym.

Dnia 11 stycznia udaje się generał do powia
tu chodzieskiego, gdzie wzbudził jego zacieka
wienie ośrodek przemysłowy, jakim jest sama 
Chodzież z jej fabryką porcelany i fajansów. 
Robotnicy chcąc dać wyraz swej radości z po
wodu dostojnych odwiedzin ofiarowali mu w 
jednej fabryce ozdobną wazę porcelanową a w 
drugiej artystycznie wykonany talerz.

W Chodzieży również odbył się wielki wiec, 
na którym wygłosił przemówienie programowe.

W fabrykach w Chodzieży jako też i w Hucie 
Szklanej w Ujściu, którą pojechał zwiedzić, wszę
dzie przeprowadza rozmowy z pracownikami za
kładu, wypytując ich szczegółowo o warunki 
pracy bytowania itp.

Następnego dnia udaje się do powiatu wągro- 
wiecklego, gdzie o godz. 12-tej przemawia do. 
ludności miasta Wągrowca. Poczem wyjeżdża 
do Wapna przez Damasławek, gdzie jest serdecz
nie witany przez ludność.

W godzinach popołudniowych w czasie byt
ności w największej tej chwili kopalni soli w 
Wapnie, Generał zwiedził jej podziemia zapo
znając się z warunkami pracy górników, poczem 
wziął udział w zebraniu robotników, wygłasza
jąc przemówienie.

Jego żołnierskie przemówienia, dzięki swej 
zwartości, szczerości i bezpośredności, wszędzie 
wywarły wielkie wrażenie na słuchaczach.

Z objazdu czołowego kandydata Bloku po 
Wielkopolsce wnioskować należy, że generał 
Świerczewski interesuje się żywo wszystkimi 
objawami tutejszego życia i darzące go zaufa
niem miejscowe społeczeństwo na pewno w je
go osobie zyskuje swego obrońcę i rzecznika 
swych interesów, (r)

* * *
Czołowym kandydatem listy Bloku Demokra

tycznego w okręgu wyborczym 34 — Gniezno jest 
gen. broni Karol Świerczewski, dowódca II. Ar

mii W. P., która sforsowała Nysę i dotarła pod 
Drezno i Pragę, — obecnie zaś II wiceminister 
Obrony Narodowej.

Gen Świerczewski urodził się w roku 1897 
w Warszawie, jako syn robotnika. Mając liczne 
rodzeństwo już jako 15-letni chłopiec zaczął na 
siebie zarabiać, pracując w fabryce Gerlacha na 
Woli. W roku 1916 fabryka została ewakuowana 
do Rosji, a wraz z załogą dostał się tam i 19-let- 
ni Karol, robotnik warszawski. Młody Polak 
zrozumiał sens pracy rewolucyjnej i wziął czyn
ny udział w walce o wyzwolenie narodu rosyj
skiego spod władzy caratu. Odtąd też zaczyna 
się jego kariera wojskowa. Po wojnie kontynu
uje swoje wykształcenie w tym kierunku w a- 
kademii wojskowej, a równocześnie utrwala się 
w nim przekonanie, że nieuniknione jest starcie 
z faszyzmem zalewającym Europę.

Rok 1936 zastaje go w szeregach hiszpańskiej 
demokracji. Gen. Świerczewski rozumiał podob
nie jak wielu demokratów, że wojna w Hiszpanii 
jest początkiem hitlerowskiej ekspansji, że w 
przyszłości hitleryzm skieruje 6We siły przeciw 
Polsce. Dlatego też był jednym z pierwszych o-, 
chotników, którzy pospieszyli ludowi hiszpań
skiemu z pomocą. Pod przybranym nazwiskiem 
generała „Waltera" dowodzi początkowo 14-tą 
brygadą francuską „Marsylianką", walczy pod 
Lopęza i Montoro, a później o utrzymanie przy 
republice Andaluzji. Na Jaramie wstrzymuje

I w Wielkopolsce topnieją szeregi P. S, L
Wieś poznańską zdobywa P. S. L. „Nowe Wyzwolenie"

Dobrym politykiem jest ten, który opiera się 
na przeobrażeniach strukturalnych w życiu na
rodu i potrafi w czas wyciągnąć daleko idące 
wnioski. Lecz wniosek bez realizacji byłby tyl
ko martwą literą. W powojennym układzie sił 
w naszej rzeczywistości kierunek nadany przez 
P. K. W. N. nazwać można realnym i konstruk
tywnym.

Sześć stronnictw i partyj politycznych umiałc 
znaleźć wspólną płaszczyznę porozumienia, cho
ciaż dwa z nich (P. S. L. Nowe wyzwolenie i 
Stronnictwo Pracy) idą do wyborów z oddziel
nymi listami i z własnym kierunkiem progra
mowym. Niemniej wszystkie dążą do zgodnej 
współpracy dla dobra kraju. Tylko jedno P. S. 
L. stoi na uboczu i uzurpuje sobie wyłączne 
prawo decydowania o losach kraju. Nie godzi 
się takie stanowisko ani z duchem demokracji, 
ani też z wolą narodu.

Czy rzeczywiście P. S. L. jest dzisiaj siłą?
Do czasu kiedy ludowcy byli przeświadczeni, 

że Mikołajczyk poprowadzi ruch chłopstci do 
zgodnej współpracy w narodzie, znajdował on 
dużo zwolenników. Obserwowaliśmy ten mo
ment w Poznańskiem, kiedy do P. S. L. przeszli 
niemal wszyscy ludowcy, owacyjnie witając 
przedwojennego działacza W. T. K. R.-u w oso
bie wicepremiera Mikołajczyka. Wtedy nikt z 
chłopów ziemi wielkopolskiej nie przypuszczał, 
że polityka P. S. L. tak bardzo spaczy i wyko-, 
szlawi prawdziwego ducha pragnień ludowych. 
Dzisiaj chłopi nie przedstawiają już szarej ma
sy, którą dowolnie można by kierować, bowiem 
zdobyła się na własną ocenę sytuacji w kraju. 
Trwali, jeszcze przy P. S. L. wierząc w dalszym 
ciągu swemu przywódcy, że w konsekwencji po
łączy ruch ludowy w jedną całość. Kiedy do 
porozumienia nie doszło, rolnik myślący zawsze 
rzeczowo i realnie, doszedł do przekonania, że 
kiedy sąsiedzi się kłócą, ponoszą tylko ciężkie 
straty. Do niedawna jeszcze ci działacze ludo
wi, którzy dzisiaj powiększają ciągle szeregi 
S. L. i P. S. L. Nowego Wyzwolenia wierzyli 
Mikołajczykowi, że faktycznie pracuje dla po
lepszenia pozycji rolnictwa i doli chłopskiej. 
Dzisiaj natomiast chłopi widzą, że P. S. L. zna- 
lazo się z winy jego kierownictwa w ślepym 
zaułku, że jego polityka negacji jest niebez
pieczna i szkodliwa.

Obecnie działają w Polsce — również na te
renie Wielkopolski — trzy stronnictwa: Stron
nictwo Ludowe, Polskie Stronnictwo Ludowe
i Polskie Stronictwo Ludowe „Nowe Wyzwole
nie", powstałe wskutek rozłamu w P. S. L. 
Ostatnie (mianowicie P. S. L. Nowe Wyzwole
nie) zdobywa coraz większe wpływy w Wiel
kopolsce świadczą o tym liczne nam nadesłane 
wypowiedzi byłych działaczy P. S. L. Co skło
niło ich do przejścia z P. S. L. do P. S. L. No
wego Wyzwolenia?

P. Bernard Górecki, rolnik, Pleszew, oddany 
działacz sprawy ludowej b. P. S. L.-owiec, 
oświadcza: „W prezesie Mikołajczyku pokła
daliśmy wielkie nadzieje niestety zawiedliśmy 
się gorzko. Błędna polityka przywódców dopro
wadziła to stronnictwo w zaułek, z którego jak 
się okazuje, nie ma wyjścia. Natomiast słuszną 
drogę w dzisiejszej rzeczywistości wybrało P. 
S. L. Nowe Wyzwolenie, i dlatego zdecydowa
łem się jako jeden z pierwszych na terenie 

' Wielkopolski do organizowania tego stronnic
twa, które jest i będzie wyrazicielem dołów, 
byłych zwolenników P. S. L."

P. Władysław Pawlina, Poznań, lat 40, dzia
łacz ruchu ludowego na terenie woj. krakow
skiego, rzeszowskiego, współpracownik wy
dawnictwa „Chłopskie życie gospodarcze" b. 
insp. organ Wojew. Samop. Chłopskiej w Po
znaniu, powiedział: „Poczynione na przestrzeni 
wielu lat i na różnych terenach obserwacje 
skrystalizowały we mnie ostatecznie świado
mość, że tylko istotnie realne w dobie obecnej 
programy ludowe mają rację bytu. Kierownic
two P. S. L. prowadząc niekiedy politykę zu- 
penie obcą z istotpymi potrzebami chłopa-rol- 
nika-ludowca, postawiło go w sytuacji bardzo

ataki faszystów, wreszcie objąwszy dowództwo 
35 dywizji, a w jej liczbie brygadę im. Jarosła
wa Dąbrowskiego walczy pod Madrytem, Sara- 
gossą i Teruelem. Odnosi szereg bojowych suk 
cesów dowodząc korpusem w la Żuera, a na
stępnie grupą środkowe Efcro.

Gdy w kilka lat po wojnie hiszpańskiej hitle
ryzm zalał Europę, gen. Karol Świerczewski zja
wia 6dę znowu na polu walki. Od 1941 r. walczy 
na terenie Związku Radzieckiego, a kiedy w r 
1943 zaczyna się tworzyć Wojsko Polskie, staje 
się czynnym jego organizatorem. Po 'wyzwolę 
niiu Lubelszczyzny foęmiuje II Armię W. P., będąc 
dla żołnierza, którym dowodzi, nie tylko wyma
gającym zwierzchnikiem ale i gorliwym opieku
nem. Ze swego sztabu w Kąkolownicy generał 
kieruje Szkoleniem nowych pułków i dywizji, i 
w ciągu kilku miesięcy •— co jest bezprzecznie 
zasługą jego wojskowego i organizacyjnego ta
lentu — tworzy nową polską jednostkę bojową.

Na rozkaz Naczelnego Dowództwa Il-ga Ar
mia wyrusza na front pod dowództwem gen. 
Świerczewskiego. Przekracza polsko-niemiecką 
granicę, wkracza do Wrocławia i staje nad Ny
są. Brawurowym atakiem w nocy z dnia 16-go 
na 17-go kwietnia 1945 r. forsuje rzekę pód Roz- 
borkiem i dociera aż do Drezna. Równocześnie 
wielkie (ugrupowanie niemieckich czołgów prze
bija się przez linię , frontu, dążąc na pomoc hit
lerowskim siłom okrążonym w Berlinie. Gen.

trudnej i niebezpiecznej. Dzisiaj tym złotym 
środkiem rolnika polskiego jest P. S. L. Nowe 
Wyzwolenie, którego kierownicy znają dokła
dnie wszelkie możliwości realnej obrony wsi".

P. Lubomir Grupiński, rolnik, Jędrzejewo,
pow. Czarnków, b. członek Wojew. Zarządu P. 
S. L., b. wiceprezes P. S. L. na powiat Czarnków, 
znany działacz, oświadczył: „Wierzyem głębo
ko w porozumienie P. S. L. z S. L. i z ugrupo
waniami robotniczymi i dlatego też nie mogłem 
prowadzić ludowców swego powiatu ku katar 
strofie, kiedy do pojednania nie doszło. Ludow
cy powiatu czarnkowskiego orzekli się z ma
łymi wyjątkami na rzecz P. S. L. Nowe Wyzwo
lenie, które w zupeności odpowiada naszym 
przekonaniom, bowiem przez nie osiągniemy cel 
naszych dążeń, „Polskę Ludową".

P. Antoni Słodowy, z Czarnkowa, b. członek 
Prezydium P. S. L., przyjaciel śp. Wincentego 
Witosa, wieloletni działacz ludowy, powiedział: 
„Błędna polityka Mikołajczyka jest przyczyną, 
że chłopi tracą wpływ na bieg wypadków w 
kraju. Dlatego przyłączamy się do P. S. L. No
we Wyzwolenie, które swą zgodną pracą przy
wróci nie tylko znaczenie ludowcom, lecz do 
prowadzi do normalizacji stosunków w Polsce."

P. Piotr Maszewski, rolnik, Gębice, pow. 
Czarnków, b. II wiceprezes P. S. L., powiatowy 
działacz społeczny, oświądczyłj „Kto nie chce 
pojąć, że połączenie ludowców będzie zbawien
ne dla życia wsi, sam jest powodem kopania 
grobu naszego bytu. Po zapoznaniu się z P. S. 
L. Nowe Wyzwolenie przyłączyłem się z wielu 
działaczami ludowymi do tego samego stronnic
twa".

P. Stanisław Karpała, lat 56, rolnik, Kalisz, 
pierwszy starosta demokratyczny, znany dzia
łacz ludowy, b. prezes P. S. L. na powiat kaliski, 
mówi: „Po wyłonieniu się w ruchu ludowym 
zdrowego kierunku centrowego, jakim jest P. S. 
L. Nowe Wyzwolenie, oderwałem się od P. S. 
L. z działaczami powiatowymi, aby na nowym 
odcinku ratować pcY.tyke chłopską przed zale
wem wpływów nieludowych."

P. Stanisław Zimny, rolnik, Koźlątków, pow 
Kalisz, znany działacz ludowy, b. członek pow, 
Zarządu P. S, L., wiceprezes Woj. Zarządy 
„Wici" w Łodzi, b. kom. B. Ch. oświadczył-. 
„Na każdym odcinku broniłem interesów chłop
skich, lecz przez politykę góry P. S. L. wyników 
nie mogliśmy osiągnąć. Nie przystąpiłbym do 
P. S. L. Nowe Wyzwolenie, gdybym nie wierzył 
w odrodzenie ruchu prawdziwie chłopskiego, 
który zbuduje Polskę Ludową zgodnymi dłońmi 
wszystkich dobrych ludowców."

P. Antoni Kierzek, rolnik, Kościan, działacz 
ludowy, organizator P. S. L. i Zw. Samopomocy 
Chłopskiej na powiat Kościan, powiedział: 
„Przez P. S. L. Nowe Wyzwolenie chcemy za
przestać sporów i waśni w narodzie. Tradycja 
„Wyzwolenia" jako środka, przyciąga coraz sil
niej całe wioski chłopów naszego powiatu z P. 
S. L. do P. S. L. Nowego Wyzwolenia i na listę 
wyborczą Nr. 4 w Okręgu 32 Leszno, rolnicy 
naszego powiatu oddadzą swoje głosy."

P. Stefan Dudziak, Czewujewo, pow. Żnin, 
rolnik, działacz- ludowy, sekretarz P. S. L. i Sa
mopomocy Chopskiej na powiat Żnin, oświad
cza: „Od dłuższego czasu obserwowałem i śle
dziem politykę P. S. L., i jako ludowiec-demo- 
krata z przekonania, oficjalnie wystąpiłem w 
dniu 3. 9. 46. z P. S. L. Jako obecny prezes P. 
S. L. Nowe Wyzwolenie na pow. żniński twier
dzę, że tylko zacietrzewieni członkowie P. S. 
L.-u nie połączą się z nami, lecz o nich nam 
najmniej chodzi. Malkontentów nam nie trze
ba."

P. Leon Klawek, rolnik, Rudka, p. Pniewy, pow. 
Szamotuły, wytrwany działacz ludowy, członek 
Prezydium P. S. L., prezes Samopomocy Chłop
skiej, kandydat na posła, powiedział: „Nie ma 
innego sposobu, jak tylko zachować czysty kieru
nek ruchu ludowego, przez , realizację programu 
P. S. L. Nowe Wyzwolenie, którego stałem się 
zwolennikiem. W moim powiecie dużo byłych 
P. S. L-owców uczyniło to eamo/

Świerczewski śmiało staje do rozprawy, przyj
mując na siebie siłę uderzenia dwóch nieprzyja
cielskich armii. Wszędzie gdzie rozgrywał elę 
najgorętszy bój zjawiał s.ię osobiście kierując 
z rozwagą i doświadczeniem działaniami i od
pierając wściekłe ataki wroga.

Spod Drezna prowadzi oddziały na Pragę i 
bierze udział w wyzwoleniu bratniej republiki 
Czechosłowackiej. Wojnę kończy wraz z pol
skim żołnierzem w jej ostatniej fazie — 12 ma
ja 1945 r.

W wolnej Polsce dywizje gen. Świerczewskie
go obejmują ętraż nad Odrą i Nysą, wysiedlają 
Niemców z pasa granicznego i dopomagają w 
przeprowadzeniu pierwszych żniw na Zieńuach 
Odzyskanych. Gen. Świerczewski mianowany 
Gen. Inspektorem Osadnictwa Wojskowego, or
ganizuje pomoc dla żołnierzy osiedlających 6ię 
na Ziemiach Odzyskanych oraz ludności cywil
nej. Za zasługi zostaje mianowany generałem 
broni i otrzymuje najwyższe odznaczenie Rzeczy
pospolitej — Krzyż Grunwaldu I i II klasy oraz 
Krzyż V-irtuti Militari II klasy. Pracuje dalej 
ofiarnie na stanowisku dowódcy Okręgu Woj
skowego Poznań, nawiązując serdeczną łączność 
ze społeczeństwem. Obecnie pełni obowiązki Wi
ceministra Obrony Narodowej. Znany jest po
wszechnie jako wybitny orędownik braterstwa 
narodów słowiańskich.

P. Jan Posłuszny, rolnik, Piątkowo, pow. Po
znań, wieloletni działacz ludowy, członek Pre
zydium P. S. L. na powiat, oświadczył: „Chłopi 
powiatu poznańskiego, którzy do niedawna trwa
li w P. S. L., z ulgą przyjęli wiadomość o P. S. L 
Nowym Wyzwoleniu. Chcemy przez nie osią
gnąć upragniony spokój w naszej ciężkiej pracy 
dla dobra wszystkich chłopów i Polski Demokra
tycznej."

P. Lesiecki, prezes Pow. Zarządu P. S. L. na
pow. turecki, b. przewodu. Pow. Rady Narodo
wej, stary działacz ludowy, oświadczył w dniu 
7. bm.: „Prezes Mikołajczyk niepotrzebnie pod
ważył jedność ruchu ludowego i skierował P. 
S. L. na błędną drogę. Jako zwolennik postępo
wego ruchu ludowego przyłączam się do P. S. L. 
Nowe Wyzwolenie, które przez współpracę z 
klasą robotniczą wyprowadzi Polskę na właści
we tory."

P. Stawny, z pow. ostrowskiego, wybitny 
działacz terenowy P. S. L. i Samopomocy Chłop
skiej, oświadczył: „Całkowicie solidaryzuję się 
z P. S. L. Nowe Wyzwolenie i przystępuję,do 
organizowania jego na terenie powiatu."

P. Edmund Paluch, rolnik, b. sekretarz P. S. 
L. na pow. Mogilno, oświadczył: „Z zadowole
niem zabieram się do pracy w P. S. L. Nowe Wy
zwolenie, gdyż widzę w nim młodego ducha Pol
ski Ludowej."

Względy techniczne uniemożliwiają nam po
danie dalszych wypowiedzi b. działaczy P. S. L., 
którzy obecnie złożyli swój akces do P. S. L. 
Nowego Wyzwolenia.

Jak się dowiadujemy, w skład Wojewódzkiego 
Zarządu P. S. L. Nowe Wyzwolenie wchodzi sze
reg znanych b. działaczy P. S. L. To 6'amo do
tyczy Zarządów Powiatowych. I tak Wojew. Za
rząd P. S. L. Nowe Wyzwolenie przedstawia się 
następująco: Górecki B., rolnik Pleszew — pre
zes, Grupiński L., rolnik, Jędrzejewo pow. Czarn
ków — I wiceprezes, Karpała J., rolnik, Kalisz 
— drugi wiceprezes, Pawlina WL, technik, Po
znań — sekretarz, Posłuszny J,, rolnik, Piątko
wo, pow. Poznań — zast. sekretarza, Klawek L., 
Rudka, p. Pniewy, pow. Szamotuły — skarbnik, 
członkowie Zarządu: Dudziak St., rolnik, Cze
wujewo, pow. Żnin, Andraszak E., rolnik, Ko
ścian, Paluch E:, rolnik Trzemeszno, Myszkow
ski, prac, umysł., Pleszew, pow. Jarocin, Graj 
A., rolnik, Kędzierzyn pow. Gniezno.

Zarząd Powiatowy Kościan — ob. Andraszak 
Edward, rolnik — prezes, Sobiech Czesław, rol
nik, Sierakowo, pow. Kościan — pierwszy wice
prezes, Szubert Antoni, rolnik, Karczewo, pow. 
Kościan — drugi wiceprezes, Kierzek Antoni, 
rolnik, Kościan ■— sekretarz, Matysiak Stani
sław, rolnik, Srocko Wielkie, — skarbnik.

Zarząd Powiatowy Kalisz — ob. Karpała Sta
nisław, rolnik, Kalisz — prezes, Zimny Stani
sław, rolnik Koźlątków pow. Kalisz — pierwszy 
wiceprezes, Wildlner Leon, rolnik, Rajsko, pow. 
Kalisz — drugi wiceprezes, Majdacki Marian, 
spółdzielca, Strzałków p. Lisków pow. Kalisz — 
sekretarz, Błaszczyk Jan, rolnik, Blizanów pow. 
Kalisz. '

Zarząd Powiatowy Czarnków — Grupiński Lu
bomir, rolnik, Jędrzejewo, pow. Czarnków — 
prezes, Maszewski Piotr, rolnik, Gębice, pow. 
Czarnków — pierwszy wiceprezes, Ratajczak 
Sylwester, Jędrzejewo pow. Czarnków — drugi 
wiceprezes, Słodowy Antoni, nacz. Urzędu 
Czarnków — sekretarz, Kupiszewski Wojciech, 
rolnik, Romanowo Dolne, pow. Czarnków — 
skarbnik.

Zarząd Powiatowy Szamotuły — Próchnicki 
Wojciech, kier. szk. roln.7 Sędziny, pow. Szamo
tuły — prezes, Klawek leon, Rudka p. Pniewy, 
pow. Szamotuły — pierwszy wiceprezes, Gołaś 
Ignacy, rolnik, Otorowo, pow. Szamotuły—* 1 dru
gi wiceprezes, Skrzypczak Tadeusz, rolnik, Klu
czewo pow. Szamotuły — sekretarz, Rzepecki 
Zefiryn, rolnik, pow. Szamotuły — skarbnik.

Również w innych powiatach poznańskich 
liczni byli działacze i członkowie P. S. L. orga
nizują koła i zarządy powiatowe P. S. L. Nowe 
Wyzwolenie. Do niedawna liczne i zwarte sze
regi P. S. L. szybko topnieją, natomiąst rosną i 
w naszym województwie wpływy P. S. L. Nowe 
Wyzwolenie.



STBONA<

wydobycia węgla w Polsce sprzed roku
■ wykazywały liczby w ujęciu rocznym we. 

następujących lat: -
Rok 1928 — 41 miliomów tdn 
„ 1934 — 29
- 1935 —29
„ 1938 — 38 " *

W grafikonae poglądowym można by utożsamić 
60 z gorączką chorego organizmu. Szczytowy 
pumkt zapalny — w r. 1928 i osłabienie konse
kwentne, trwające aż przez JO długich lat, kiedy 
nawrót do wzmożenia się produkcji przybra! 
realne kształty przed samym niemal wybuchem 
wojny. Słowem chaos! Koniunkturalne „zrywy", 
"wywołane strajkiem angielskiego górnictwa i 
następnie „ciężkie lata" dla górników polskich, 
gdyż naemieccy „baronowie węglowi" na Śląsku 
"woleli „nie ryzykować zwiększenia produkcji", 

inaczej tą sprawa wygląda w chwili, gdy Pań
stwo Polskie powraca do swych praw w r. 1945 
Na czoło zagadnień życia gospodarczego w Pol
sce, w nowej rzeczywistości politycznej, wybija 
się sprawa unormowania produkcji węglowej w 
stosunku do potrzeb wewnętrznych i eksporto
wych. Staje się jasne, iż z momentem przejęcia 
kopalń węglowych przez państwo i wraz z una
rodowieniem kluczowego przemysłu innych 
branż, produkcja twardego paliwa uniezależniła 
«ię od chwilowej koniunktury, lub tzw. „polity
ki przemysłowej" prywatnych koncernów. Nie 
tylko konieczność odbudowy kraju własnymi 
środkami, Itecz również raeodzowność zastąpie- 
nia opału drzewnego węglem kamiennym (wo
bec trzebieży lasów przez okupanta), stabilizują 
„dobrą koniunkturę" w najpewniejszym zna
czeniu.

Ponadto, dzięki warunkom sprzyjającym na 
zewnątrz kraju, tj. równoczesnej odbudowie re
szty Europy i — brakowi węgla na ten cel, na 
długo© także lata, otwiera się możność eksportu 
naszych „czarnych, diamentów". Już dzisiaj mo
żemy pokryć co najmniej połowę ogólno-euro
pejskiego niedoboru węglowego. Możemy i ma
my wszelkie dane po temu, w latach przyszłych 
eksport węgla zwiększać i rozszerzać. Rozumna 
polityka gospodarcza w ramach tzw. „Polskiego 
Systemu Gospodarczego" przewidżiała to i u 
miarę stabilizacji warunków pokojowych, dosto
suje produkcję węglową do potrzeb krajowych 
i zagranicznych.

Produkcja węglowa w Polsce sprzed roku 
1939 uzależniona była od dyktanda interesowi 
polskiemu wpływów obcych i obcego kapitału, 
tym przemysłem rządzącego. Poczynając od 
stycznia i lutego 1945 r., przemysł węglowy w 
ramach całości naszego życia gospodarczego słu
ży wyłącznie interesom narodowym. Skończył 
się w gospodarce okres bezplanowej, a zaczął 
czas planowanej zawczasu produkcji węglowej. 
Nasz plan trzyletni, oparty na ściśle wyliczo
nych możliwościach produkcyjnych dla wszel
kich rodzajów przemysłu, jeśli chodzi ó węgiel, 
przewidział następujące normy osiągalne.

Rok 9146 i— 46 milionów ton
„ 1947 — 60 „
- 1948 — 70
« 1949 — 80

Czyli, jak wynika z porównania z produkcją 
węglową w „najlepszym" roku węglowym przed 
wybuchem ostatniej wojny, wydobycie wzrośnie 
podwójnie. Jeszcze wybitniej występują różnice 
na korzyść przy produkcji pochodnych od wę-
gla, jak koks i brykiety węglowe.
Rok 1938 bryk. 209 tys. ton — koks 2,3 mffl. t.

» 1946 „ 520 W W w 3,6 „ „
- 1947 „ 1.500 w . » 4,8 „ „
w 1948 „ 1.500 M H W 5,1 „ „
h 1949 „ 2.100 W w 5,1 „ „
Wynika z tego jasno,F że poza normalnym wy-

dobyciera unarodowiona gospodarka węglowa 
usiłuje przez produkcję brykietów wykorzystać 
i to, co dawniej było niemal bezużytecznym 
miałem. Oszczędność uzyskana zezwoli tym sa
mym na dokonanie czegoś w rodżaju „dubletu" 
*— zapewnienie krajowi wysokowartościowego 
opału brykietowego i zwiększenia ilości sorto
wanego węgła ma rzecz eksportu. Pamiętać zaś 
należy, że w myśl intencji twórców planu trzy
letniego, węgiel nasz ma ogromne znaczenie, 
jako główmy czynnik inwestycyjny. Dzięki jego 
eksportowi, bez zaciągania uciążliwych zobo
wiązań. dłużnych poza granicami kraju, osiąga
my potrzebne waluty obce na kupno maszyn i 
innych środków inwestujących, zarówno na sam 
przemysł węglowy, jak i inne przemysły. Obce 
walory, uzyskane dzięki eksportowi węglowemu, 
pozwolą przyśpieszyć odbudowę i unowocześnić 
całość przemysłu w jego możliwościach produk
cyjnych. Nie trzeba przypominać, jak wielkie 
znaczenie ma dla kraju ten właśnie szczegół, 
jeśli chodzi o racjonalne zaspokojenie potrzeb

Jak głosują bezpartyjni?
— Słuchajcie, obywatelu, chciąłbym was za

pytać...
— Tylko ni.e „obywatelu"! Ja tam nie należę 

do żadnej waszej partii, na żadne' zebrania nie 
mam czasu chodzić i dla pańskiej przyjemności 
ani „towarzyszem" ani „obywatelem" nie będę!

— Bardzo przepraszam. Tak się dziś, mówi, 
nie ma w tym żadnej obrazy. Jedni mówią tak 
inni tak, jak komu poręczniej. Mnie chodzi 
zresztą, o to, żeby pan otwarcie powiedział, na 
co pap będzie głosował w nadchodzących wy
borach.

Mój rozmówca, pan Józef Masiak, stary ślu
sarz, który już ponad trzydzieści lat w tym 
fachu pracuje, dwóch synów wykształcił, jedne
go na wojnie stracił, a od czasu, kiedy nauczył 
się chodzić — nie opuścił ani jednej sumy w 
każdą niedzielę — zafrasowany podrapał się 
w głowę.

— Żeby tak prawdę rzec, to dla takich, jak 
ja, osobnej listy nie ma. Bo waż pan taką trójkę: 
tam jest wszystko dobrze przemieszane. A ja- 
bym chciał taką listę, żeby na niej byli tylko 
robotnicy—

odbiorczych (koraramcyjnych) szerokich mas 1 wy i rozbudowy przemysłu w Poloc© trzeba zdać 
pracujących z jednej strony — z drugiej do- sobie sprawę ze znaczenia produkcji węglowej, 
równanie zagranicznym przemysłom pod wzgię- jako przyczynku bodaj maj istotniejszego przy 
dem możliwości konkurencyjnych. ociąganiu celu właściwego — ustalenia należ-

Przy rozważaniu szczegółów wielkiej odbitdo- nego miejsca dla przemysłu polskiego w świecie 
Miejsca takiego przed 
1939 rokiem nie mieli
śmy. W pełnym słowa 
tego znaczeniu byliśmy 
tolerowani i uważani za 
organizm gospodarczo 
niedorozwinięty, zależny 
od obcej pomocy. Za tę 
pomoc kazano nam sło
no płacić — krzywdą mas 
pracujących w Polsce, 
znaczną część ich dorob
ku przeznaczając na obce 
zyski.

Węgiel i przewidziana 
produkcja jego w trzy
letnim planie gospodar
czym pozwalają jedno
cześnie na wielką odbu
dowę i wielką przebudo
wę ustroju gospodarcze
go Polski z kraju rolni
czego na przemysłowo- 
rolniczy. Być może, iż 
kiedyś w przyszłości 
znajdą się tacy, którzy 
pierwszej „trzylatce wę
glowej" w Polsce wysta
wią pomnik...

Julian Podoskl

WISA

SMSlfEffiB OSZCZędnOŚCl
Wielka akcja reorganizacyjna w zakresie 

przemysłu, która jest tematem jednej z ostat
nich uchwał Komitetu Ekonomicznego Rady Mi
nistrów, ma na celu unormowanie stanu praw
nego przedsiębiorstw państwowych. Zdąża ona 
do usamodzielnienia państwowych przedsię
biorstw przemysłowych w zakresie produkcji i 
nieobciążanda ogólnego budżetu państwa niepo
trzebnymi kosztami.

W treści „niepotrzebnych kosztów" mieści się 
pojęcie oszczędności. Przy odbudowie olbrzy
miego aparatu produkcyjnego, niemal od funda
mentów, a w rekordowym tempie z natury rzeczy 
powstały pewne przerosty administracyjne. 
Komórki początkowe, w miarę rozwoju instytu
cji etają się zbędne-, nierentowne działy zastą
piły nowe układy.

Po półtorarocznych doświadczeniach oszczę
dność wysunęła się na plan pierwszy spośród ko
niecznych zarządzeń, mających na celu uspraw
nienie i usrentownlende produkcji. Dla skoordy
nowania akcji oszczędnościowej i jak najbar
dziej powszechnego jej przeprowadzenia, Mini
ster Przemysłu powołał Generalnego Komisarza 
Oszczędnościowego, wyposażonego w szerokie 
pełnomocnictwa I podległego bezpośrednio' mi
nistrowi. Dysponuje on szeregiem komisarzy 
oszczędnościowych przy zjednoczeniach i za 
kładach wydzielonych, posługując się nadto 
ekspertami, specjalistami i delegatami.

Chodzi bowiem nie o zmniejszenie zarobków 
pracowników — są to przecież znikome cyfry 
w stosunku do wartości produkcji — ale o zba
danie norm wydajności i o ich ścisłe przepra
cowanie, o zrewidowanie schematu organizacyj
nego w kierunku zlikwidowania przerostów i o 
zmniejszenie strat, Wynikających z© złej go
spodarki materiałowej, jak nadmierny odsetek 
braków i odpadków, zły nadzór przy produk
cji itp.

„Oszczędność w naszym rozumieniu — oświad
czył mgr Robaczewski, Generalny Komisarz 
Oszczędnościowy — to przede wszystkim zwal
czanie marnotrawstwa, a więc nie zarobki lecz, 
marnotrawstwo pragniemy zwalczyć, a c© naj
mniej ograniczyć".

Skuteczność akcji zależy od systematyczno
ści, z jaką będzie prowadzona, od jej celowości 
i ścisłej kontroli. Dlatego to akcja oszczędno
ściowa nie jest środkiem doraźnym, obliczonym 
na krótką metę, ale akćją stałą, powszechn? 
obejmującą centralne zarządy przemysłu, zjed
noczenia, zakłady, i przedsiębiorstwa państwo
we i znajdujące się pod zarządem państwowym

„Oszczędna gospodarka — mówi w swym 
oświadczeniu Generalny Komisarz — polega na 
takim zorganizowaniu gospodarstwa, ażeby przy 
najmniejszej ilości zatrudnionych i jak najle
pszym zużyciu czasu uzyskać jak najwyższe wy

— A wobec tego, że takiej listy nie ma?
— Wobec tego, że takiej listy nie ma, to 

będę głosował na Blok. Ale, widzi pam, dlaczego 
będę jednak głosował na Blok? Dlatego, że jak 
jedni pójdą tu, a drudzy tam — to ten sejm 
nic innego nie będzie; robił, tylko będzie się 
kłócił po całych dniach i ani dla robotnika, ani 
dla inteligenta nie dobrego z tego nie wyjdzie. 
To ja, proszę pana, na taki sejm gwiżdżę. Ja 
chcę wiedzieć czego się mam trzymać.

— A jednak pan o Bloku mówi „my". Więc 
jednak pan trzyma z Blokiem?

•— Ja się z bardzo wieloma rzeczami nie zga
dzam. Ale, że się zgadzam z tym, co jest zro
bione dla robotnika, więc tym razem idę z Blo
kiem Jak sdę zrobiło tyl^e, to się zrobi i więcej, 
tylko — trzeba to robić razem. To będzie ła
twiej. Jak się wszyscy weźmiemy do kupy — 
to poradzimy bardzo wielu trudnym spra
wom. Niech pan pomyśli chociaż o takich 
uposażeniach, stołówkach, przydziałach — tu 
są ogromne braki. Ale — na tp sdę nic 
niie poradzi kłótniami, tylko wspólnym 
wysiłkiem i zgodą. Kłócić się zawsze moż
na, ba! nawet czasem trzeba, ate między 
gobą, tak jakoś w rodzinie, bo tam, gdzie się

niki; aby wszystko, oo jest potrzebne do pro
dukcji, było ma czas i pod ręką. Należy więc 
poczynić potrzebne zapasy wtedy, kiedy moż
na się w nie zaopatrzyć najdogodniej i najta
niej, używać materiałów i produktów tylko tyle, 
ile ich naprawdę potrzeba, chronić produkty i 
materiały przed zepsuciem i zniszczeniem, zu
żytkować każdą najdrobniejszą rzecz, która się 
może przydać w gospodarstwie". )

Nie ma wątpliwości, że tak pojęta akcja 
oszczędnościowa da w krótkim czasie pożądane 
wyniki, wyrażające się w milionach złotych. 
A wtedy jako robota pionierska, pociągnie swym 
przykładem inne resorty 1 stanie etę impulsem 
■do ogólnej polityki oszczędnościowej Państwa.

(A. Z.)

Wytworno I wystcswncs neztcs 
przed 500 laty

Gdy waleczni rycerze polscy wróctĘ spod 
Grunwaldu — z wielką radością witano tych, 
oo ocaleli, z wielkim żalem opłakiwano tych, któ
rzy na polu chwały w zmaganiach z najgorszym 
wrogiem życie postradali. W owych czasach 
jednak i tę radość i ten żal wyrażano w ten aam 
sposób: żarciem 1 piciem. „Syrek", konsolacja, 
czyli „babskie święto" po umarłym — to zwyczaj 
sięgający jeszcze zamierzchłych czasów pogań
stwa. Nazwa się tylko zmieniała — zwyczaj- zo
stawał ten sam.

Jakże też przed pięciuset laty wyglądała taka 
wytworna i wystawna uczta, na której witano 
żywych, a opłakiwano zmarłych?

Niewątpliwie najciekawszy opis takiej uczty 
znajdujemy w przełożonych przez Heidenstamma 
pamiętnikach współczesnego Długoszowi zakon
nika Fratreum Minoreum, Adalberta z Sieny, któ
ry na dworze Jana Ciołka był czymś w rodzaju 
kapelana — rezydenta.

„Anno Domini 1413 wrócił nasz znakomity co- 
mes po zwycięskiej z zakonem krzyżowym roz
prawie i osiaÓł w kasztelu swoim, aby ku chwale 
Bożej I pożytkowi poddanych wieść dalej żywot 
cnotliwy. Pani i dworki, służebne, wolni i nie
wolili przygotowania rozpoczęli, aby powrót je
go uczcić należycie, a żal słuszny wylać za tymi, 
których Opatrzność do 6wej chwały powołała na 
tejże potrzebie. A byli to: swadzietnik pana 
i krzesny Stanisław z Krosna, lat już 94 liczący, 
któren przy zdobywaniu Gilgenburga, gdy mu 
belką z murów rzuconą Tyszystkie kości poła
mano — w trzech dniach żywota dokonał, a dla 
wielkich upałów na miejscu pogrzebion. Syn 
jego Jan, któren do podchorągiewnych należąc, 
obok Marcina z Wrocimowic padł w obronie cho-

ważne sprawy załatwia, tam sdę kłócić nie 
wolno.

— No, dobrze, wszystko to ma sens, co pan 
mówi, ale jeżeli panu tak niezupełnie ten Blok 
odpowiada, to przecież może pan nie głosować 
wcale...

-— ’O! Co to, to już nie! Mogę się zgadzać, 
albo nie, należeć albo nie, ale tam, gdzie sdę 
cały naród spotyka, żeby się wypowiedzieć, tam 
i ja muszę być.

I na tym się rozstaliśmy, bo się mój roz
mówca obraził na samsj myśl, że" mógłby go 
ktoś posądzić o niegłosowande. fwp)

W Szczecinie
ponad l©0 tys- mieszkańców

Szczecin _ należy do tych niewielu miast pol
skich, które posiadają większość mężczyzn. 
Mężczyźni stanowią w Szczecinie 65’// miesz
kańców, czyli na dwuch mężczyzn przypada 
tylko jedna kobieta,

W dniu 1 grudnia ub. roku, Szczecin liczył 
109.245 mieszkańców (bez wojska i ludności 
niemieckiej). Wzrost liczby mieszkańców w cią
gu miesiąca listopada wyrażał się cyfrą 9.247 
osób. Ubytek mieszkańców był bardzo mini
malny. (jpcj

^ARtuaSia swata
Churchill przeciwny aacjonaHzacJl

W daxton-HaIl odbyło «ię zebranie delega
tów akcjonariuszy kolei żelaznych, na którym 
ogłoszono protest przeciwko nacjonalizacji 
transportu Wielkiej Brytanii.

B. Premier Churchill przesłał zgromadzonym 
depeszę następującej treści: „Zycgę waau pełne
go sukcesu w kampanii przeciwko wprowadze
niu nacjonalizacji. ppozycja będzie walczyła, 
aby stało się wam zadość.

Wspólnie z Francją
W tych samych laboratoriach, gdzie ongi w 

najwyższej tajemnicy powstawały sekrety wo
jenne Wielkiej Brytanii, pracują obecnie,., 
uczeni niemieccy. Wspólnie z ekspertami an
gielskimi przeprowadzają badania w zakresie 
radaru, radia i ogólnych zagadnień z dziedziny 
elektryczności.

i

Nie będzie orkiestry na „Queen Elizabeth"
Syndykat muzyków angielskich zabronił 

siwym członkom grać na pokładzie „Oueeaa Eli
zabeth" podczas uroczystości spuszczania ńa 
wodę świeżo odremontowanego okrętu, w któ
rej mają wziąć udział królowa i księżniczki

Jest to protest przeciwko zbyt niskiemu wy
nagrodzeniu orkiestry okrętowej, która wbrew 
warunkom umowy zbiorowej otrzymuje na lą
dzie gaże równe poborom kelnerów.

Metys Jacob Mar pracował dla rasy „panów"
Sąd paryski rozpatrywał sprawę niejakiego 

J. Mar a, oskarżonego o kolaborację.
Syn Niemca i księżniczki etiopskiej, żonaty 

z Belgijką, z nastaniem okupacji „poczuł się'" 
Niemcem. Objął kierownictwo tendencyjnych, 
propagandowych audycji kolonialnych radia 
niemieckiego, za co pobierał 30.000 fr. mie
sięczni©. Skazano go na 5 lat więzienia.
16-letnią niańkę-dusicielkę aresztowała policja 

w Dippe
Do inspektoratu policji w Dippe zgłosił się Je

den z obywateli tego miasta, prosząc o śledze
nie młodej służącej, którą oddalił przed paru 
dniami. Za jej bytności dzieci jego — dwie pa
roletnie dziewczynki ulegały z niezrozumia
łych powodów częstym konwulsjom.

Dziewczyna zaangażowała się do służby w 
drugim domu, gdzie wkrótce zmarło jedno 
z dzieci. Zaaresztowana przyznała się, że znie
cierpliwiona płaczem dzieci, ściskała mocno 
gardło, aby je „uspokoić". W innym wypadku 
wrzuciła do beczki z wodą trzyletnią dziew
czynkę, pozostawioną na jej ©piece. Dziecko 
cudem uratowano.

rągwi królewskiej, dalej wasale pana naszego, 
jako: Jan x Cisny, Paweł z Denkowa i synów jego 
czterech, Itydor z Sienna, Jan z Bałtowa i synów 
jego dwóch.

O, zńellitościwa śmierci! Jakiż żai w ptenesiącti 
bliskich wywołałaś!

Jakoż che novs decemhris obławy w lasach 
pan nakazał, aby zwierzyny leśni nawieźli, a któ
ren tylko ma, aby miodów, sadła niedźwiedziego 
i łap do zamku dostarczył. Wpodle Godów zaś 
Jeździliśmy do Tęczyna, potem do Szczuczyna, 
ażwroku/1414 Ida© Januarii znaleźliśmy się doroa. 
Gdzie wszystko już było pnzygotowionie, tak że 
ino roześłać prośby do naszych panów braci, 
sąsiadów, wasalów, krewnych 1 powinowatych, 
aby skoro ćhcą powitać pana Ciołka i pożałować 
tych, co zginęli na srogiej potrzebie ostatniej — 
zjawili się u nas w dzień świętej Agnieszki."

Po sążnistym wyliczeniu znakomitych gości 
Ciołka i opisu, jak kto zajechał, kiedy, i jak 
ubrany — przystępuje Adalbert do opisu samej 
uczty:

„Nożów na stole było, nie tak jako w innych 
domiećh bywa przy każdej potrawie po jednym, 
ale dostatek, aby każdy swoim mógł jeść. Soli 
zasię podano tyle, iżby każdy nie tylko osolić 
mógł, ale i w kieszeń i do domu zabrać.

A więc najpierw podano cztery dziką, z rożna 
w całości bez intestini upieczone. Do nich piwa 
gorącego dzbanów piętnaście. Co gdy zjedli —• 
wniesiono ćwiartek niedźwiedzich osiem przed
nich. i osiem zadnich, rżanym chletem okłada
nych i tegoż chleba wniesiono bochnów dużych 
piętnaście.

2e zaś ochota była wielka, jako zwykle, gdzie 
piwa, dużo piją, rozkazał nasz pan, aby rybałci 
śpiewali. Chciałem ci ja też co usłyszeć, ale psi 
pod stołami taki ruinor czynili kości gryząc, które 
im biesiadnicy pod stół rzucali, iż od tego żadnej 
pieśpi nie słyszałem. Insi tylko‘mówili iże Janko 
z Podgajeza bardzo pięknie śpiewał o pana doł
kowym nad Krzyżakami zwycięstwie."

Ale to tylko wstęp do właściwej uczty, która 
się rozpoczęła, gdy już rybałci śpiewać przestali, 
a psy pod stołem nażarte usnęły. Adalbert pi- 
sze, że gdy ten i ów zdrzemnąć się chciał przy 
stole —- poczytał to sobie Ciołek za zniewagę, 
że goście się nad pustymi misami nudzić zaczy
nają i rozkazał dalszy ciąg uczty znacznie przy
spieszyć.

„Wniesiono tedy szesnaście łap niedźwiedzich 
dziwnym sposobem starej Margochy z Lipna w 
Chlebie zapieczonych, a warchlaków dziewięć w 
kotle tłuszczu duszonych, piwa gorącego dzba
nów piętnaście i rosołu tyleż. Kaszy misę każ
demu postawiono, aty mógł, tłustości owe prze
jadać i chleba rżanego, ale całkiem białego boch
nów piętnaście."

Gdy tego wszystkie goście zjeść już nie mogli, 
poczęła służba na pasach beczki z miodem wy
ciągać których trzy całkowicie goście wypróż
nia. 1 tak mniej więcej wyglądał pierwszy dzień 
podejmowania gości przez kasztelana ćmielow- 
skiego Jana Ciołka w roku 1414.

Czytelnik dzisiejszy jedno tylko pytanie chcial
by zadać i na to mamy na szczęście odpowiedź:

— Ilu było tych gości?
— Wraz z domownikami — trzydziestu!

P.
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Czytelnikom ..Głosu Wielkopolskiego" w Go 
komunikujemy, że filia redami 1 adm

lustracji naszego pisma tymczasowo mieści si- 
Aliny Ulatow^.

Tana można codziennie nabywać gazetę jak
FiZenrzv"PrGnUme>r°WaĆ "Głos Wie^kopo^skT" 
nvch P °Jłoszenia Po cenach nommal-
Yi h a Ma*enał do części redakcyjnej należy składać pod wyżej podanym adresem. Redakcji 
nowego pisnia poświęci Ziemi Gorzowski!
n2rj Czv J°tyChCMS miejSCa' co na P^no 
P Tna£jSnlCY przyjłną 2 zadowoleniem. 
P Ulatowska przyjmuje również zapisy na 
członków Spółdzielni Wydawniczej „Czytelnik".

(wjc.)

Wielka powódź 
/ w powiecie gorzowskim

z Na terenie gminy Lipki Wielkie powstał 
kilkukilometiowy zator na Noteci, powodu
jąc wylew wody ponad wały ochronne. Wo
da zalewa pobliskie osady, powodując duże 
zniszczenia. Energiczną akcją ratunkową kie
ruje osobiście wicewojewoda p. F. Kroenke. 
Biórą w niej udział ochotnicze oddziały Stra
ży Pożarnej, wojsko i ludność cywilna. 
Szczegóły powodzi podamy w najbliższym 
numerze naszego pisma, (wjc)

OSTRÓW WLKP.
W Ostrowie Wlkp. odbył się przedwyborczy 

wiec pocztowców, dnia 6 stycznia rb. przy tłum
nym udziale pocztowców i obywatelstwa miasta 
Ostrowa. Wiec zapoczątkowały popisy orkiestry 
pocztowej z Poznania pod batutą p. Ziętala. Za
gaił i prowadził wiec p. Osiński z Poznania, po
wołując do prezydium p. burmistrza Zemskiegó 
(PPS), p. Prętfeowskiego (PPR) i p. Urbanowicza 
(SD). Przemówienia wygłosili p. Kostro imieniem 
PPR, p. Niedzielski w imieniu SD oraz p. Grajek 
imieniem PPS. Częste i rzęsiste oklaski dowo
dziły, że zebrani solidaryzowali się z prelegen
tami i jednogłośnie uchwalili dnia 19 stycznia 
oddać głosy na listę Obozu Demokratycznego.

W części artystycznej wystąpiły orkiestra i 
chór pocztowców poznańskich, (d)

ZIELONA GÓRA
Pogrzeb wybitnego działacza 

społecznego
W tych dniach odbył się w Zielonej Górze 

manifestacyjny pogrzeb skrytobójczo zamordo
wanego przewodniczącego Obwodowej Komisji 
Wyborczej w Czerwińsku nad Odrą, śp. Kazi
mierza Dzióbka. W kondukcie żałobnym, który 
otwierała orkiestra kolejowa, bardzo liczny 
udział wzięły partie polityczne Bloku Demokra
tycznego. Młody, bo zaledwie 38 lat liczący, 
działacz polityczny śp. Dzióbek, był członkiem 
Pow. Rady Naród, z ramienia PPR i prezesem 
Koła Samopomocy Chłopskiej w Czerwińsku.

Dwa wiece przedwyborcze w Zielonej Górze
Dnia 4 i 6 stycznia br. odbyły się dwa dalsze 

zgromadzenia przedwyborcze Bloku Demokra
tycznego w Zielonej Górze. Na pierwszym 
z nich poza miejscowymi przedstawicielami 
partii politycznych, główny referat wygłosił 
płk. Uziębło z Poznania. Na drugim wiecu 
przemawiali m? in. p. Młotecki i kpt. Kubeńczyk. 
Wywody mówców trafiły do przekonania licznie 
zebranego' audytorium. Po ożywionej dyskusji 
postanowiono, solidarnie głosować na listę Blo
ku Demokratycznego. (Kj)

CZARNKÓW
Na Daninę Narodową

Według wiadomości, otrzymanych z Urzędu 
Skarbowego w Czarnkowie, dobrowolna przed
płata na Daninę Narodową z terenu miasta i po
wiatu czarnkowskiego wynosiła do dnia 31 gru
dnia przeszło 7 milionów zł.

Przemysł i handel wywiązał się w 70% z przed
płaty, co świadczy dobitnie o dojrzałości obywa
telskiej płatników.

Rolnictwo wywiązało się z przedpłaty w 50%.
Powiatowy Komitet Obywatelski Daniny Na

rodowej pod przewodnictwem starosty pow. p. 
K. Sobańskiego oraz sekretarza p. Słodowego, na
czelnika Urzędu Skarbowego w Czarnkowie, do
brze wrywiązał się z nałożonego obowiązku.*

Nowy prezes Samopomocy Chłopskiej. Preze
sem Powiatowym Samopomocy Chłopskiej^ w 
Czarnkowie wybrany został p. Sobczyński Wła
dysław, członek Polskiej Partii Socjalistycznej.

„Godzina Bajek" w Czytelniku. Podczas ostat
niej „Godziny Ba jek" w świetlicy „Czy te nis 
gwiazdor obdarował wszystkie dzieci ■ — dzięki 
ofiarności Bowsz. Spółdzielni Spoż. „Jedność w 
Czarnkowie — słodyczami.

„Rodzinka Czytelnika" składa Spółdzielni „Je
dność" serdeczne podziękowanie za hojny dar.

Amatorskie koło sceniczne przy Milicji wysta
wiło ostatnio dwa utwory sceniczne: „Synowe 
jednej matki" oraz „Chrapania na rozkaz . Re
żyseria i dekoracja dobra. Publiczność dopisała 
Dochód przeznaczono na rodziny po zamordowa
nych milicjantach. *

Podziękowanie. Wdowy i sieroty po poległych 
i zamordowanych milicjantach w Czarnkowie 
składa ja na tej drodze bardzo serdeczne podzię
kowanie Wojewódzkiej Komendzie Milicji za 
wsparcie pieniężne z okazji świąt, oraz Powiato
wej Komendzie Milicji w Czarnkowie za dary w 
postaci odzieży, słodyczy i pieniędzy na najko
nieczniejsze zakupy, (j. w.)

Z obrad P. R. N. w Gorzowie
Przewodniczący Pow-iatowej Rady Narodowej 

dyr. E. Pilarski, zagajając ostatnie posiedzenie 
Powiatowej Rady Narodowej, podkreślił wielkie 
znaczenie chwili, którą obecnie przeżywamy. 
Pierwszy raz po latach, obywatel skorzysta ze 
swego prawa zagwarantowanego konstytucją i 
będzie miał bezpośredni wpływ w budowie ustro
ju Polski przez udział w głosowaniu. Chwila ta 
jest historyczna i wymaga wysiłku zbiorowego, 
solidarnego i zorganizowanego specjalnie na te
renach odzyskanych.

Doceniając to, wszystkie stronnictwa demokra
tyczne utworzyły jeden blok, uważając, że na

Ziemia Leszczyńska manifestuje
W niedzielę, dnia 12 bm., odbyła się w Leszrre 

uroczysta akademia przedwyborcza, która stała 
się wielką manifestacją na rzecz Bloku Demokra
tycznego. Całość starannie opracowana, uwzględ
niająca poza częścią słowną również stronę arty
styczną, stojącą na wysokim poziomie, sprawiła 
niezatarte wrażenie na licznych słuchaczach.

Akademię zagaił przewodniczący Pow. Komi
tetu Wyborczego Bloku Demokratycznego p. Ko
walski Tadeusz. Przemówienia wygłosili pp. mec. 
Wilanowski Szondelmajer i Szneider. Szczególnie 
interesująco przedstawiało się przemówienie p. 
Wilanowskiego, który zajął się zagadnieniami eko
nomicznymi ogólno światowymi oraz stflsuinkanr 
panującymi w Anglii i Ameryce w czasie wojny 
i w pierwszym roku powojennym. P. Wilanowski 
który przebywał w Anglii przez 5 lat i był pierw
szym ministrem pełnomocnym Rządu Tymczaso
wego Polskiego przy rządzie angielskim, potrafił 
w sposób rzeczowy wykazać, iż kraje anglosaskie 
nigdy nie kierowały się odrobiną sentymentu 
lecz jedynie własnym interesem.Ponieważ inte
resem ich w dobie obecnej jest nawrót do przed 
wojennego układu sil w Europie, przynajmniej 
w zbliżonych rozmiarach, dążą one otwarć.e 
wbrew interesom dawnych swych towarzyszów 
broni (np. Polska) do gospodarczego i politycz-

STRZELCE-KRAINSKIE
W ostatnich dniach ub. rok,u wyjechało z te

renu tutejszego powiatu 480 Niemców i osób 
deklarujących się do przynależności niemieckiej. 
Punktem zbiorczym wysifedltnych było Kurowo 
n/N„ skąd odstawiono ich pociągiem zbiorowym 
do Gorzowa, a dalej na drugi brzeg Odry pod 
okupację władz sowieckich, (w jc)

RAWICZ
W ub. niedzielę zwołano w Rawiczu zjazd 

aktywistów Stronnictwa Ludowego. Zjazd zagaił 
prezes Pow. Str. p. Kura, witając przybyłych 
z całego powiatu członków oraz gości. Nastę
pnie wygłosił referat na temat pracy i zadań Zw. 
Samop. Chłopskiej, prezes tegoż związku p. Mi
chalak.

Z kolei powitał zjazd przedstawiciel P. P. R. 
p. Szymanowicz, który w swym krótkim prze
mówieniu przedstawił wspólną linię polityczną 
chłopa i robotnika. Z ramienia obywat. Komitetu 
Wyborczego przemówił p. Pasoń, który nawią
zując do spraw wyborczych podkreślił decydu
jący wpływ chłopa na sprawy polityczne, na 
sprawę wyborów.

Po przemów’eniach nastąpił wybór Zarządu: 
•prezes p. Michalak Józef, I. wiceprezes p. Maj- 
-nert Franciszek, II. wiceprezes p. Jagiełko Ka- 
.zimierz, skarbnik p. Kura Tadeusz, sekretarz p. 
Nowotny Antoni, zastępca sekretarza p. Lewan
dowski Stanisław, członkowie pp. Czerwiński, 
Marcinkowski ^Sylwester, Tymczak Władysław, 
Rodziuk Roman, Sędłak Michał. Zebrani goście 
oraz przedstawiciele stronnictw politycznych 
złożyli nowo wybranemu Zarządowi szczere ży
czenia owocnej pracy dla dobra Narodu Polski 
Ludowej.

Program audycyj radiowych na czwartek, 16 bm.
6.00Sygnał czasu, „Kiedy ranne wstają zorze" i kalen

darz historyczny; 6.05 Dziennik poranny; 6.20 Gimna
styka; 6.30 Muzyka poranna w wyk. Orkiestry Poznań
skiego Pułku Piechoty pod dyr. por. Jana Wojnow- 
skiego; 6.57 Sygnał czasu, audycja na „Dzipń dobry"; 
7.05 Muzyka z Krakowa; 7 15 Wiadomości poranne oraz 
przegląd prasy stołecznej; 7.35 Program na dzień bie
żący; 7.40 Muzyka; 8.30 Informacje ogólnopolskie; 8.40 
Skrzynka PCK; 8.50 Muzyka operetkowa; 9.00 Prze
rwa; 11.30 Rapsodie węgierskie Liszta; 11.57 Sygnał 
czasu 1 hejnał z wieży mariackiej w Krakowie; 12.05 
Audycja dla świetlic robotniczych; 12.35 Transkrypcje 
skrzypcowe na fortepian w wyk. Edwardy Feinstei- 
nówny; 12.50 Pogadanka szkolna; 13.00 Koncert dla 
szkół; 14.00 Pogadanka aktualna pt. „Szczecin najwięk
szym portem w Polsce" w oprać. Stan. Lubicza; 14.10 
Muzyka z płyt; 14.30 Audycja dla dzieci pt. „O bał
wankach śniegowych", pióra Kazimierza Piekarczyka, 
z muzyką Mariana Obsta; 14.55 Wiadomości bieżące; 
15.00 „Głos Młodych"; 15.10 Muzyka; 15.25 „5 minut 
poezji"; 15.30 Polska Rodzina Radiowa; 15.35 „Ze świata 
radia"; 15.40 Muzyka angielska. Wykonawcy: Mieczy
sław Szaleski (altówka) i Janina Szaleska (akompania
ment); 16.00 Dziennik popołudniowy; 16.30 Pieśni cy- 
gńskie Antoniego Dworzaka w wyk. Ireny Lewińskiej 
(sopran). Akompaniament Sergiusz Nadgryzowski; 16.45 
Komentarz gospodarczy; 16.55 Audycja dla młodzieży; 
17.10 „Mozaika o zmierzchu".-Wykonawcy: Tomasz Dą
browski (śpiew), Halina Kowalska-Trzonkowa (wiolon
czeli), Stefan Rachoń (skrzypce) i CzesławAniołkiewicz 
(fortepian); 17.45 „Na Ziemiach Odzyskanych" — „Tętno 
pracy w Nowej Soli"; 17.55 Z życia kulturalnego: 18.00 
Muzyka współczesna w wyk. Zbigniewa Szymonowi- 
bza (fortepian); 18.30 Nauka przy głośniku; 19.00 Audy
cja dla wsi; 19.15 Nadprogram; 19.25 Dialog dla wsi 
pt. „Fakty dobrze znane", pióra Gracjana Firleja; 19.40 
Koncert życzeń; 19.55 Wiadomości sportowe; 19.59 Sy
gnał czasu; 20.00 Dziennik wieczorny; 20.25 Popularny 
koncert symfoniczny Orkiestry P. R. pod dyr. Wło
dzimierza Ormickiego z udziałem Natalii Stokowskiej 
(sopran); 21.00 Audycja rozrywkowa; 22.30 Koncert Or
kiestry Tanecznej P. R. pod dyr. Jana Cajmera; 23.10 
Ostatnie wiadomości dziennika radiowego: ,23.30 Reci
tal fletowy w Wykon. Feliksa Tomaszewskiego. Przy 
fortepianie Hieronim Szperka (akompaniament); 23.55 
Streszczenie ważniejszych wiadomości dziennika i za
kończenie programu.

tych terenach trzeba ze swych indywidualnych 
zapatrywań partyjnych dla dobra sprawy zre
zygnować. W dalszym ciągu podkreślił p. E. Pi
larski sprawę Daniny Narodowej i jej znaczenie 
dla naszych terenów.

W związku z reorganizacją admmistracyjną 
powiatu gorzowskiego zapowiedział p. E. Pilar
ski reorganizację Powiatowej i Gminnych Rad 
Narodowych. Następnie przewodniczącyJ?. R. N. 
złożył krótkie sprawozdanie z działalności rad, 
stwierdzając, że Gminne Rady Narodowe winny 
wykazać się w nowym roku większą wydaj
nością.

nego scalenia Niemiec i utrzymania ich granic 
przedwojennych.

Po wiecu uchwalono następującą rezolucję;
„Społeczeństwo leszczyńskie, zebrane na aka

demii przedwyborczej w Lesznie w dniu 12. 1. 
1947 roku, po wysłuchaniu przemówień oświad
cza, iż program Bloku Demokratycznego popiera 
w całej rozciągłości i uważa go za gwarancję 
przyszłej siły Ojczyzny, gwarancję pokoju we
wnętrznego i ogólno-światowego. Oświadczą, iż 
podstawę swoją uzewnętrzni przez zbiorowe i ma
nifestacyjne głosowanie w dniu 19 stycznia na listę 
nr 3 Bloku Demokratycznego.

Społeczeństwo leszczyńskie, zebrane na wielkiej 
akademii przedwyborczej w Lesznie w dniu 12. -1 
1947 roku, domaga się, by Konferencja Pokojopą 
w sprawie Niemiec, mająca się rozpocząć w dn:u 
14. 3. br. w Moskwie, odbyła się w Warszawie 
wśród ruin i grobów zbiorowych -— ofiar hitle
rowskich. Zebra-' wzywają Rząd Polski, by po
czynił w tym nku odpowiednie kroki, w
szczególności, afcfy Rząd Polski domagał się nie
ustępliwie, by podpisanie tegoż traktatu odbyło 
się w Warszawie."

Na zakończenie akademii zebrani odśpiewali 
„Rotę". W części artystyczne j wystąpiła popularna 
orkiestra kolejowa pod batutą kapelmistrza Bu
dzyńskiego Er. oraz recytatorki z wojewódzkiego 
TUR-u, pp. Kowalewska i Durno.

(p.—wjc.)

Z prapremiery Teatru Miejskiego

Sukces autora
Włodzimierza Kwiatkowskiego

Teatr Miejski w Gnieźnie wystawił drugą 
z kolei sztukę Włodzimierza Kwiatkowskiego, b. 
konsula R. P., piszącego pod pseudonimem Mi
chał Wodyński. Prapremiera 3-aktowej komedii 
pt. „Ten głupi Franek" spotkała się z bardzo 
dobrą oceną publiczności, która zgotowała au
torowi owację. Uznanie to ma swoje uzasa
dnienie.

Autor nie wzoruje się na szablonach komedii 
zagranicznej, ale podchodzi w swym dziele do 
tematu ze strony czysto rodzimej — polskiej 
przeplatając sztukę obrazkami i scenami pełny
mi wdzięku swoistego folkloru. Czy są to tańce, 
charakterystyczne dla polskiego temperamentu, 
czy 6troje wzorowane na ludowej tradycji, czy 
wreszcie sam stosunek postaci do tematu, wszy
stko to nosi charakter polski. I dlatego też 
utwory sceniczne W. Kwiatkowskiego nie spo
wszednieją, lecz stanowić będą i w dalszej przy
szłości cenną pozycję ludowej twórczości sce
nicznej. Bo wartość sztuki, wyróżnionej ostatnio 
na konkursie sztuk dla teatrów ludowych w Ło
dzi, nie straci w 6wym ujęciu nigdy aktualności.

Artyści Teatru Miejskiego w Gnieźnie dobrze 
wywiązali się z powierzonych sobie ról. Zwłaszcza 
gra Sylwestra Banaszaka i Tekli Wargułowej w 
roli rodziców Franka zdobyła sobie szczere 
oklaski publiczności. Na wyróżnienie zasługuje 
również wykonawca roli Franka Bolesław No
wak i Leon Łabędzki jako notariusz. Wpleciony 
do akcji scenicznej tArwny trojak w wykonaniu 
4 par tanecznych, do którego kostiumy skom
ponowały pomysłowo Miejskie Żeńskie Szkoły 
Zawodowe, wypadł pod każdym względem ko
rzystnie i pociągająco. Dobra charakterystyka 
mieszkańców Podhala, których w okresie oma
wianym ogarnęła gorączka dolara, bezbolesna 
satyra i życzliwa konkluzja sprawiają, że sztukę 
ogląda się z zainteresowaniem.

Dekoracja, wykonana przez art. malarza Mie 
czysława Krywulta, utrzymana w kolorycie sło
necznego lata, dodała całości dużo wdizięku i 
uroku, sprawiając publiczności w okresie osta
tniej fali mrozów szczególną przyjemność.

Kierownictwo art. i reżyseria sztuki dyr. Hen
ryka Barwińskiego — kierownictwo literackie 
p. Wł. Kwiatkowskiego. W przerwach koncer
towała orkiestra reprezentacyjna m. Gniezna.

(pr)

SZTANDARY
Chorągwie, paramenta kościelne

wykonuje jedyna fachowa, na 
miejccn znana od lat firma

KĘDZIERSKA
Poznań, Górczyn ul. Zgoda 20 Dojazd tramwa
jem 4 i 5. Nagrodzona na P.W. K. Tel. 64-63

Następnie sprawozdanie wygłosił starosta pow. 
p. W. Martyóski. Starosta zaapelował do raidy 
o współpracę w duchu zaufania i zrozumienia, na
świetlając w obszernym przemówieniu sytuację 
powiatu. Ciekawe to sprawozdanie wywołało bar
dzo żywioną dyskusję, w której uczestniczyła 
większość radnych.

Referowany przez sekretarza Wydziału Powia
towego p. Eug. Chrzanowskiego budżet na rok 
1947. zamykający się po obu stronach kwotą 
13 200 tys. złotych, został przyjęty jednogłośnie 
przez zebranych.

Dalszy porządek obrad obejmow-.T sprawy ak
cji „Przemysł dla wsi", uchwalenie statutu o 
samo:stnym podatku od psów na rok ”1947, sprawę 
uzupełnienia składu Prezydium Pow. Rady Naro
dowej, przejęcie Pow. Lecznicy Weterynaryjnej 
przez Pow. Związek Samorządowy, uchwalenie 
szarwarku na drogach powiatowych na rok 1947, 
oraz sprawozdanie komisji Kontroli Społecznej 
z jej działalności za ostatni okres sprawozdawczy.

P. dyr. E. Pilarski w zakończeniu zreasumował 
prace Powiatowej Rady Narodowej w roku 1946 
podkreśając atmosferę współpracy, jaka cha
rakteryzowała ten ubiegły okres. Podkreślając 
współudział rad narodowych w referendum, akcji 
przedwyborczej, Daninie Narodowej, zbiórki na 
odbudowę Warszawy i Poznania, organizowaniu 
kursów’ dokształcających, zakładaniu przedszkoli 
oraz ścisły kontakt ze społeczeństwem przez 
urządzanie wspóinydh zebrań z jego przedstawi
cielami, zaapelował o tę samej ■współpracę w no
wym roku dla dobra powiatu i Ojczyzny. (d)

WOLSZTYN
Uruchomienie fabryki w Wolsztynie

Dzięki inicjatywie kierownika p. Skupniewicza 
uruchomiono Państwowy Zakład Przemysłu 
Drzewmego w Wolsztynie z dniem 1 listopada 
1946 r. Uroczyste otwarcie tej fabryki odbędzie 
się w styczniu br. •

Z nowym rokiem szko’nym w Jarocinie otwar
te zostanie Gimnazjum Stolarskie. Będzie to dru
gie po Cieplicach na Dolnym Śląsku gimnazjum
tego rodzaju w Pol»cc. (j. w.)

śp. prof. Maria Witkiewiczowa
Państw. Liceum i Gimn. im. Boi. Chrobrego 

w Gnieźnie poniosło ostatnio bolesną stratę — 
5. stycznia br. zmarła po sześciomiesięcznej cięż
kiej chorobie długoletnia profesorka języka fran
cuskiego w tymże zakładzie — Maria Anna z 
Grajewskich Witkiewiczowa.

Urodzona w Wieliżu nad Dźwiną z kresowej 
wiernej polskości rodziny, wychowana w świecie 
i warunkach, które już przeszły do historii, od 
wczesnej młodości poświęciła się pracy nauczy-' 
cielskiej. W Smoleńsku, skupiającym wówczas 
kilka tysięcy Polaków, zastała ją pierwsza woj
na światowa. Przez Smoleńsk przesuwały się 
setki tysięcy uchodźców polskich. By ulżyć ich 
niedoli, zawiązał się Komitet Obywatelski dy
sponujący ponad półtora milionem rubli. Zmarła 
całą swą energię, wytrwałość i zmysł organi
zacyjny oddała pracy w tym Koniitecie.

Przeniósłszy się po wojnie z kresów wscho
dnich na kresy zachodnie, wróciła do pracy na
uczycielskiej, ucząc od roku 1920 w gimnazjum 
gostyńskim, od 1922 w gnieźnieńskim żeńskim, 
a od r. 1926 w gnieźnieńskim męskim.

Cechował ją entuzjazm i umiłowanie kultury 
francuskiej i romańskiej w ogóle, z którą łączyło 
ją pewne wewnętrzne pokrewieństwo — opano
wania uczucia przez intelekt. Posiadała grun
towną znajomość języka i literatury francuskiej 
i umiejętność przekazywania tych wartości mło
dzieży, na lekcjach i w założonym przez siebie 
Kółku Romanistycznym. Estetka, wrażliwa na 
piękno, umiała doszukać się go w czytanych 
utworach i pokazać je młodzieży. Kilkanaście 
pokoleń maturzystek i maturzystów gnieżnień- . 
skich poniosło w świat znajomość języka i kul
tury francuskiej.

Jako wybitna nauczycielka cieszyła się peł
nym zaufaniem władz szkolnych. W uznauiu jej 
doświadczenia i wiedzy pedagogicznej przydzie
lało jej Kuratorium Poznańskie początkujące 
siły do wprowadzenia w zawód nauczycielski.

Czynna' nadal w pracy społecznej prowadziła 
przez wiele lat gimnazjalny P. C. K. organizu
jąc międzyszkolną korespondencję uczniowską 
i opiekę nad szkołami: poleską w Parachońsku, 
w Zakrzewie, w ziemi złotowskiej, wówczas poza 
granicami Państwa Polskiego i teraz w Gubinie. 
Odznaczono ją za to Srebrnym Krzyżem Zasługi.

Nieznająca kompromisu i bezwzględna w 
swym patriotyzmie, wierna przyjętym zasadom 
etycznym, umiała wzbudzić u dojrzalszej mło
dzieży miłość ku sobie i przywiązanie, sięgają
ce długo poza lata szkolne, u grona pedago
gicznego zaś sympatię i uznanie — dowodem 
wybór na wiceprzewodniczącą sekcji szkół 
średnich w Gnieźnie Z. N. P.

Wysiedlona przez hitlerowców, do Fiotrkowa 
bierze czynny udział w tajnym nauczaniu, mie
szkanie jej podczas okupacji gości przez kilka 
godzin dziennie żądną nauki młodzież i star
szych.

. Po wojnie wraca do umiłowanego warsztatu 
pracy w Gnieźnie i mimo konieczności urządze
nia sobie życia Tjuż po raz trzeci) oddaje cał
kowicie swe siły i mrówczą pracowitość pracy 
nauczycielskiej.

Chcąc także wśród starszych szerzyć znajo
mość języka francuskiego, bierze czynny udział 
w pracy gnieźnieńskiego Uniwersytetu Po
wszechnego.

Dwadzieścia lat jej owocnej pracy w Państwo
wym Gimnazjum pozostanie na zawsze nieza
tartą kartą w dziejach tegoż zakładu.

Cześć jej pamięcil (pr)
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. l 1947 roku rozstała się z tym światem, po długich i ciężkich cierpie- 
>&zon\ch z anielską cierpliwością, moja ukochana żona, nasza najlepsza 
ezapomniana matka, siostra, babcia i teściowa, śip.

z d. Jaśkowiaków

Dnia 13 stycznia 1947 r. zmarł 
rriac-h, opatrzony Sakramentami św 
i brat, śp.

o długich i ciężkich cierp,e- 
nasz najdroższy, jedyny syn

EikSręizyna Wirlhowo
Sylwester Sieradzki

Dnia 12 stycznia 1947 r. 
powołał Pan Bóg do 
grona swych aniołków 
naszą nigdy niezapo
mnianą córeczkę

Poznań

"b odbędzie się w piątek, dnia 17. 1., o godzinie 10-tej we Wrześni z ko 
niego, o czym zawiadamiają

w ciężkim smutku pogrążeni
mąż z córkami i rodzina

w styczniu 1947 roku. 372:

W drugą bolesną rocznicę śmierci naszych najukochańszych 
1 najdroższych. synów, braci i szwagrowi, śp.

Czesława Nadolnego
student politechniki, lat 22,

Tadeusza Nadolnego
sodalis marianus, lat 21,

którzy zginęli śmiercią tragiczną 17 stycznia 1945 r. w Często
chowie, odprawiona będzie za spokój ich dusz

msza św.
w piątek, dnia 17 stycznia 1947 r., o godz. 8.30 w kościele 
św. Marcina przy ulicy Fredry.

W głębokim i nieutulonym żalu
rodzice, siostry, szwagier i rodzina 

Poznań, św. Marcin 25 3602

Dnia 10 stycznia 1947 r. rozstał się z tym światem po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój naj
droższy syn, mój kochany mąż i nasz tatuś, śp.

Stefan
przeżywszy lat 35.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 1
z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

Poznań, Zielona Góra, Bydgoszcz.

W ciężkim smutku pogrążeni 
ojciec, żona z dziećmi

Dnia 12 stycznia 1947 roku zmarł nagle śp

prof. dr Kazimierz Łuczewski
emeryt, wizytator szkół Kuratorium Okr. Szk. Poznańskiego, 

nauczyciel I Państw'. Koed. Gimn, i Liceum Ogólnokształc. 
dla Dorosłych w Poznaniu

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 15 stycznia 1947 roku, 
o godzinie 14-tej z kaplicy cmentarnej na Górczynie, a nabo
żeństwo żałobne tego samego dnia o godzinie 8-mej w kościele 
św Jana Kantego przy ulicy Grunwaldzkiej 87.

W śp. Zmarłym Zakład traci wielkiej wartości nauczyciela 
i wychowawcę a współpracownicy cenionego kolegę.

Dyrekcja, grono nauczycielskie, absolwenci i słuchacze 
I Państw. Koed. Gimn. i Liceum dla Dorosłych w Poznaniu 

Koledzy i b. współpracownicy Kuratorium Okręgu Szk. Pozn.

W pierwszą, bolesną rocznicę śmierci mojej drogiej żony, 
naszej najukochańszej matki, teściowej i babci, śp.

z Brttszyńskieh

odprawiona zostanie
msza św. żałobna

w’ czwartek. 16 bm. o godz. 7 w kościele Bożego Ciała, o czym 
zawiadamiają

mąż, dzieci i rodzina
Poznań, Strzelecka 34. 3700

KUPUJĘ ZŁOTĄ BIŻUTERIĘ 
Srebro - Zeg^ki - Budziki 
I ZEGARY kominkowe

Fa WETOLD STAJEWSKl _ Poznaft
ul. Półwlejska st> • 27i? ? -POZNAŃ

48391

Artystyczna Cerownia
Mac Wolności ni» fl, I. piętro

przyjmie wykwalifikowane siły
8 ton blachy

żelaznej — 5 mm — 
sprzedam.

Oferty: Biuro Ogłoszeń 
„Par", Poznań, Rataj
czaka 7, pod 1,409. 3711

przeżywszy 27 lat.
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dn:a 17 bm. o godzinie 10.45 

z kaplicy cmentarnej parafii Bożego Ciała na Dębcu. Msza św 
odprawiona zostanie w piątek, dnia 24 bm. o godz. 9-tej w ko
ściele 'Zmartwychwstania Pańskiego na Wildzie.

W głębokim smutku pogrążone 
matka i siostra.

Poznań, Rolna 8, m. 7. 3716

Dnia 13 stycznia 1947 r. zmarła, opatrzona Sakramentami św., 
po długich, ciężkich cierpieniach, nasza najukochańsza matka, 
babcia, ciocia i teściowa, śp.

z Trzcińskich

sodaliska
przeżywszy lat 80.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 16 bm., o godz. 11.45 
z kaplicy cmentarnej na Górczynie. Msza św. odprawiona zo
stanie 16 bm., o godz. 9-tej w kościele Matki Boskiej Bolesnej 
na Łazarzu.

W ciężkim smutku pogrążeni
dzieci, wnuk i rodzina

Toruń, Oborniki, Glasgow, Poznań. 363(

W poniedziałek, 13 stycznia 1947, zmarł po krótkich cier
pieniach, opatrzony Sakramentami św., mój najdroższy mąż, 
nasz,ukochany ojciec, teść, dziadek, brat, szwagier i wujek, śp.

Wawrzyniec Burczyński
długoletni sekretarz Związku Inwalidów Wojennych R. P. 

Koło Środa
przeżywszy lat 63.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 16 bm. o godz. 15-tej 
z domu żałoby w ŚTodzie przy ul Krótkiej 1.

W ciężkinf smutku pogrążeni 
żona, dzieci, wnuki i rodzina

Środa, Poznań. , ' 1 1-237

Kazimierz ŁuczewsKi
dr filozofii, były wizytator szkół średnich, prof. gimn. 

nasz najukochańszy brat, szwagier, kuzyn i wujek zmarł dnia 
12. I. 1947 r., przeżywszy lat 59.

Pogrzeb odbędzie się w Poznaniu w środę, dnia 15 bm. Kon
dukt żałobny wyruszy z kaplicy cmentarza w Górczynie o godz. 
14-tej, o czym donosi

w głębokim żalu pogrążona 
3640 siostra, szwagier i rodzina

Do głębi wzruszona składam najserdeczniej
sze podziękowania wszystkim, którzy oddali 
ostatnią posługę mężowi memu, śp.

a przede wszystkim: Przewielebnemu Ducho
wieństwu, p. Prezesowi Zaw. Koła Łowieckie
go, p. Komisarzowi Ziemskiemu, p. Burmistrzo
wi miasta Jarocina, Spółdzielni Gminnej „Sa
mopomocy Chłopskiej" w Jarocinie; Powiato
wemu Kołu Łowieckiemu i wszystkim Dele
gacjom.

Krystyna Jaworska
____ 3720

Poważny Zakład na Dolnym Śląsku
poszukuje samodzielnego, doświadćzonego

dużych warsztatów . mechanicznych. 
Warunki do omówienia na miejscu. 
Oferty: „Głos Wielkopolski" nr 1-120.

poszukuje we wszyst
kich miastach Polski 
firm lub osób, które 
podjęłyby się dostaw 
różnych artykułów 
chemicznych, technicz
nych, galanteryjnych, 
części maszyn, części 
samochodowych, drze
wa itd. na rachunek 
własny lub komisowy.

Oferty z podaniem 
kwalifikacji, dotych
czasowej działalności 
i referencji prosimy 
kierować pod adresem: 
Centralne Biuro Ogło
szeń i Reklamy, Łódź, 
Piotrkowska 70, sklep 
księgami „Wiedza" sub 
„Dostawy dla przemy
słu". 1-232

Od dnia 10 stycznia 1947 obowiązuje nowy rozkład lotów

Polskich Linii Lotniczych ..LOT"
Warszawa—Poznań—Szczecin, i to:

poniedziałki, środy i piątki:
odlot godz. 8.40 — Poznań przylot godz. 10.10

„ „ 10.25 — Szczecin „ „ 11.25
„ „ 11.40 — Poznań „ „ 12.40
„ „ 12.55 — Warszawa „ „ 14.25

we wtorki, czwartki i soboty:
Warszawa odlot godz. 8.40 — Poznań przylot godz. 10.10
Poznań „ „ 10.25 — Warszawa „ „ 11.55
1-238

na trasie

Marylkę
w pierwszej wiośnie 
życia.

Pogrzeb odbędzie się 
w środę, dnia 15 bm., 
o godz. 12.45 z cmenta
rza na Górczynle.

W ciężkim smutku 
pogrążeni 

Zygmuntostwo 
Tyksińscy z babcią

3649___ ____

Dnia 12 bm. zasnął w Bogu, namaszczony Ole
jami św., nasz drogi ojciec, teść i dziadek, śp.

Wojciech Marciniak
przeżywszy lat 80.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 15 bm., o godz. 
12-tej z kaplicy cmentarnej na Górczynle.

W smutku pogrążeni 
córki, zięć 1 wnuki

Poznań, Ogrodowa 18 m. 9 
dawniej, aleje Marcinkowskiego. 3597

W trzecią rocznicę śmierci naszej ukochanej 
matki i babci, śp.

Jadwigi Rauowej
odprawiona zostaniemsza św.
w czwartek, 16 bm., o godz. 7-mej w kościele 
św. Jana Kantego przy ul. Grunwaldzkiej, 
o czym zawiadamiają

dzieci i wnuki.
Poznań, Solice-Zdrój, Szczecin, Zielona Góra. 

___________________________  ________ 3690

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci naszej 
najdroższej, nigdy niezapomnianej matki, uko
chanej babci, prababci i teściowej, śp.

z Wacławków

Marii Radowiczowej
odprawiona zostanie

msza św. \
w piątek, dnia 17 stycznia 1947 r„ o godz. 7.36 
w kościele Najśw. Serca Jezusowego, o czym 
zawiadamia krewnych 1 znajomych

strapiona
3584 rodzina

poszukuje do swego biura technicznego

J ze znajomością elektrotechniki. 
Zgłoszenia kandydatów z ukończonymi studia
mi, również sił młodszych, przyjmuje: Dyrekcja 
Miejskiej Poznańskiej Kolei Elektrycznej — 
Poznań, ul. Gajowa 1. 1-234

Język rosyjski dla Polaków
Każdy ma możność bezpłatnie uczyć się przy głośniku. 

Pożyteczna inicjatywa 
Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej. 

Dzięki staraniom Zarządu Głównego Towarzystwa
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, Wszechzwlązltowy Ko
mitet Radiowy przy Radzie Ministrów ZSRR, zapo
czątkował w dniu 2. XII. 1946 r. cj'kl lekcji języka 
rosyjskiego przez Radio Moskiewskie.

Lekcja jest powtarzana dwukrotnie. Nowe lekcje 
rozpoczynają się w każdy poniedziałek i czwartek.

Godziny nadawania lekcji są następujące: ponie
działek, wtorek, czwartek i sobota: godz. 13.30, na fali: 
19,7 m, 19,53 m, 25,47 m, 25,79 m, 30,74 m, 31,22 m, 31,65 m.

Radiosłuchacze, którzy chcą korzystać z nauki języka 
rosyjskiego, otrzymują tablice do lekcji Języka rosyj
skiego.-Tablice te otrzymać może każdy bezpłatnie w 
lokalu Oddziału Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Radzie
ckiej w Poznaniu, ul. Grottgera 3a m. 12. 1-217

Ogłoszenie o przetargu
Państwowa Olejarnia „Rolnicza Spółka Ole

jarska'1' p. z. p. Szamotuły-Międzychód w Sza
motułach, ul. Sportowa 1, ogłasza przetarg na od
budowanie uszkodzonych przez pożar

1. hali fabrycznej, przeznaczonej na tłocznię;
2. hali, przeznaczonej na magazyny a) o jed

nej kondygnacji, b) o dwóch kondygnacjach 
(parter i piętro).

Do odbudowy przeznacza się część materiału, 
niezniszczonego pożarem. Zbadanie zdatnego ma
teriału przeprowadzić należy na miejscu w Sza
motułach, gdzie również udzieli się bliższych 
intormacyj i odebrać można podkładki do prze
targu (ślepe kosztorysy).

Oferty należy składać w kopertach zamknię
tych, zalakowanych z napisem „Oferta na Odbu- 
dowę“. Do oferty należy dołączyć wadium w 
wys. 1% od sumy ofertowej. Termin otwarcia 
ofert wyznacza się na 31 stycznia br. godz. 16.15 
w Szamotułach. Państwowa Olejarnia zastrzega 
sobie swobodny wybór oferenta bez względu na 
cenę jak również unieważnienie przetargu bez 
podania powodów.
Państwowa Olejarnia Szamotuły-Międzychód 

E. Ignasiak, / 
dyrektor. 3704
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Ogłoszenie Prezesa Sądu Okręgowego w Zielonej Górze z dnia 1 stycznia 1947 r. dotyczące wykazu alfabetycznego ławników

__________r—■ W Pos*ęPowan*u doraźnym z terenu Sądu Okręgowego w Zielonej Górze na rok 1947
Nazwisko 1 Imię Miejsce zamieszkania Nazwisko i imię Miejsce zamieszkania Nazwisko 1 imię Miejsce zamieszkania Nazwisko i imię Miejsce zamieszkania

Abramczyk Walenty
Adamski Jan
Adamczak Andrzej
Adrian Stanisław
Anioła Józef
Antkowiak Jan
Arciszewski Edward 
Baranawa Leonarda
Baron Franciszek 
Baranowski Alfons
Basiński Czesław
Bayer Stanisław 
Błażejewski Maksymilian 
Bedryńskl Włodzimierz 
Bednarz Bartłomiej
Behan Stanisław
Bielawski Jan
Brześniowski Jan 
Błędowski Antoni
Bicki Stanisław
Bik Stanisław
Bocian Marian
Bodnar Jan
Boguski Cezary
Bohaczyk Tytus
Borowczyk Jan
Broniarek Stanisław 
Brudkiewicz Ignacy
Bula Piotr
Bulatowlcz Eugeniusz 
Burek Władysław 
Brzuszkiewicz Jan
Chamera Stanisław 
Chomont Antoni
Capiński Jerzy
Cieślarczyk Feliks 
Cieśliński W.
Cichoń Jan
Cichy Walenty

Cwirko Józef
Czamański Józef 
Czełmikowski Marian 
Czernakowski Mieczysław 
Czerwiński Aleksander
Dąb Tobiasz
Dramowicz Sław.

Debiedziejewski Stanisław 
Drzewiecki Janusz 
Dębowski Franciszek

Diwocha Jan
Dziewiątek Stefan
Dobicki Jan
Dochniak Teodor
Doman Antoni
Domański Albin 
Dworzyński Aleksander 
Dziobek Kazimierz
Dudziak Franciszek
Dudlej Jan
Fatalski Marian
Filipczyk St.
Flis Stanisław

Gubin
Sulechów
Gubin
Zielona Góra
Krosno Odrzańskie 
Sulechów
Dąbie, pow. Krosno Odrz. 
Krosno Odrzańskie
Kolsko, pow. Zielona Góra 
Wilkowo, pow. Świebodzin 
Zielona Góra
Niemaszchleb, pow. Gubin 
Kolsko, pow. Zielona Góra 
Kije, pow. Świebodzin 
Skorżyn, pow. Krosno Odrz 
Czerwińsk
Kolsko, pow. Zielona Góra 
Raduszec, p. Krosno Odrz. 
Płoty, pow. Zielona Góra 
Otyń, pow. Zielona Góra 
Świebodzin
Klinice, pow. Zielona Góra 
Gubin
Sekowlce, pow. Gubin 
Gubin
Radzula, pow. Zielona Góra 
Starosiedle, pow. Gubin 
Krosno Odrzańskie 
Świebodzin
Świebodzin
Czerwińsk, pow. Zlel. Góra 
Łazy, pow. Gubin- 
Gubin
Krosno Odrzańskie 
Szczaniec, p. Krosno Odrz. 
Gubin
Smardzewo, 

pow. Świebodzin
Pleśno, pow. Gubin
Krosno Odrzańskie
Gubin
Płoty, pow. Zielona Góra 
Bieżyce, pow. Gubin 
Krosno Odrzańskie 
Trzebiechów,

pow. Swiebodzip
Nowa Wioska, pow. Gubin 
Gubin
Marcinowice, 

pow. Krosno Odrzańskie
Wilkanowo, pow. Zlel. Góra 
Kolsko, pow. Zielona Góra 
Starosiedle, pow. Gubin 
Zielona Góra
Gubin
Krosno Odrzańskie
Gubin
Czerwińsk, pow. Zlel. Góra 
Polecko, pow. Krosno O. 
Tez, pow. Krosno Odrz. 
Sekowice, pow. Gubin 
Świebodzin
Zabór, pow. Zielona Góra

Gajewski Bronisław 
Graczyk Stanisław 
Gralewski Józef
Grezlik Zygmunt
Grzebała Stanisław 
Grzechulski Jan 
Grzegrzółka Józef
Gocek Adam
Golyzniak Kazimierz
Górski Zdzisław 
Goszczyński Apoloniusz 
Groblewski Władysław 
Gromacka Felicja
Grzyb Władysław 
Grzybowski Jan 
Grzybowski Stefan
Janas Jan
Jagiełło-Miszklnis Piotr 
Jancewicz Adam
Janicki Wiktor
Jędrowiak Antoni 
Juchniewicz Franciszek 
Jurewicz Wojciech 
Jóźwiakowski Henryk 
Kacperski Stanisław 
Kąladyn Józef
Kalinowski Bronisław 
Karpiński Wiktor- *
Kaseja Józef
Kaźmierczak Ludwik
Kniat Stanisław
Kiełbowlcz Jan
Kierczewski Wacław 
Kasieniewicz Edward 
Koclński Antoni

Koczan Stanisław 
Kolasiński Bolęsław 
Kołakowski R. «
Kołodziński Adam
Komorek Henryk
Konczał Józef
Konieczny Tadeusz 
Konieczny Zygmunt 
Konstańczak Walenty 
Kopielskł Edward
Kostko Józef
Kowalczyk Stanisław 
Kownacki Jan
Kozakiewicz Stanisław 
Koziorowski Leon 
Kozłowski Stefan
Kortuś Ignacy
Kosżykowskl Alojzy
Kubiak Jan
Kulczyk Antoni
Kuśnierz Julian
Kurytowicz Stanisław 
Krysztowiak Jan 
Krysztofek W.
KrywuHm Wincenty 
Ligęziński Ludwik
Lipert Franciszek 
Łuszczewski Franciszek 
Łysiak Franciszek

Zielona Góra
Tez, pow. Krosno Odrz. 
Dąbrowa, pow. Ziel. Góra 
Jazów, pow. Gubin
Krosno Odrzańskie 
Świebodzin
Rzeczyca, pow. Krosno O. 
Lubrza, pow. Świebodzin 
Bytnica, pow. Krosno O. 
Krosno Odrzańskie
Gubin
Gronów, pow. Krosno O. 
Trzebule, pow. Krosno O. 
Świebodzin
Dronków, pow. Ziel. Góra 
Zawada, pow. Zielona Góra 
Witaszkowo, pow. Gubin 
Gubin
Kosobudz, p. Krosno Odrz. 
Bobrowice, pow. Krosno O. 
Świebodzin
Zielona Góra
Świebodzin
Jaromiro wice, pow. Gubin 
Krosno Odrzańskie
Skąpe, pow. Świebodzin 
Świebodzin
Gubin
Krosno Odrzańskie 
Nietków, pow. Ziel. Góra 
Zagórze, pow. Zielona Góra 
Zawada, pow. Gubin 
Krosno Odrzańskie
Ołobok, pow. Świebodzin 
Bobrowniki,

pow. Krosno Odrzańskie 
Rybojady, pow. Ziel. Góra 
Biecyce, pow. Gubin 
Świebodzin
Zagor, pow. Krosno Odrz. 
Gubin .
Świebodzin .
Gubin x
Świebodzin
Rybojady
Zielona Góra
Świebodzin
Tez, pow. Krosno Odrz. 
Krosno Odrzańskie
Dżonów, pow. Zielona Góra 
Tez, pow. Krosno Odrz. 
Świebodzin
Świebodzin
Zielona Góra
Zielona Góra
Biecz, pów. Gubin
Krosno Odrzańskie 
Chmielczyce, pow. Gubin 
Krosno Odrzańskie 
Świebodzin
Grochów, pow. Gubin 
Świebodzin
Gubin
Krosno Odrzańskie
Zabór, pow. Zielona Góra

Maćkowiak Antoni
Matasek Bronisław 
Mutyjaskiewicz Stanisław 
Mazurezak A.
Męczyński Józef
Mielnik Michał
Mierzyński Mieczysław 
Mikołajczyk Józef 
Mikołajczyk Franciszek 
Mikołajczyk Jan
Michalak Stanisław
Namysł Stanisław
Napierała Stanisław 
Napieralski Jan 
Napiórkowski Ludwik 
Nawacki Antoni /
Niemierko Bolesław
Nowak Bronisław
Nowak Jan
Nowakowski Eugeniusz

Mgr Nowakiewicz Zygmunt 
Obrycki Jan
Olejniczak Jan »
Ogonek Tomasz
Oskwarek Stefan
Orzyńfki Bonifacy 
Ozimlński Wacław 
Pacyniak Romuald
Pawlicki Alfons, nauczyciel 
Pawlicki Alfons, wójt
Pastuszko Stefan z
Pawlak Leopold '> 
Pawłowski Edmund
Pazera Jan
Ptaszyński Wacław 
Penconek Piotr
Pepiński Alfons
Perzyński Stanisław 
Pietrzyński Roman
Preuhs Franciszek 
Przewoźny Feliks
Pilch Włodzimierz 
Podborączyński
Politowski Ryszard 
Poniedziałek F.
Powązka Antoni
Piotrowski Franciszek 
Pudło Bronisław
Prunski Wacław
Purolnik Mieczysław 
Rakowski Jerzy 
Ranachowski Stefan
Reks Franciszek
Reszkiewicz Feliks 
Robaczewski Teodor 
Rodziewicz Teofil
Rozniata Tadeusz
Sabon Franciszek 
Samborski Piotr
Sanlgórski Eugeniusz 
Sawicz Stanisław 
Stankiewicz R.
Sniatecki' Kazimierz

Świebodzin
Świebodzin j
Biecz, pow. Gubin 
Świebodzin
Wężyska, pow. Krosno O. 
Brzozów, pow. Gubin 
Gubin
Gubin
Zielona Góra
Lubiatów, pow. Krosmo O. 
Gubin
Jędrychów, pow. Ziel. Góra 
Chynów, pow. Ziel. Góra 
Drzewice, pow. Krosno O. 
Szczaniec, pow. Świebodzin 
Bytnica, pow. Krosno O. 
Czerwińsk, pow. Ziel. Góra 
Milsko, pow. Zielona Góra 
Świebodzin
Nowa Wieś,

pow. Krosno Odrzańskie 
Krosno Odrzańskie
Zagor, pow. Krosno Odrz. 
Świebodzin
Świebodzin
Jesiona, pow. Zielona Góra 
Gubin
Zielona Góra
Rosin, pow. Świebodzin 
Kręźoły, pow. Świebodzin 
Krężoły nr 56,

pow. Świebodzin
Gubin
Świebodzin
Tez, pow. Krosno Odrz. 
Bieżyce, pow. Gubin
Gubin
Gubin
Rybojady, pow. Ziel. Góra 
Gryzyna, pow. Krosno O. 
Zielona Góra
Zabór, pow. Zielona Góra 
Zielona Góra
Zielona Góra
Rzeczyca, pow. Świebodzin 
Sulechów
Clgaclca, pow. Świebodzin 
Świebodzin
Gubin
Niemaszchleb, pow. Gubin 
Krosno Odrzańskie
Zielona Góra
Zemsz, pow. Krosno Odrz. 
Zielona Góra
Świebodzin x
Maszewo, pow. Krosno O. 
Krosno Odrzańskie 
Weletów, pow. Gubin 
Gubin
Świebodzin
Gubin
Sulechów
Świebodzin
Świebodzin
Gubin |

Sieja Ryszard
Sielicki Mikołaj

Stec Karol
Stefaniuk Władysław 
Stelmaszczyk Ignacy 
Swiedziński Stefan
Swiba Jan
Sowa Jan
Skowron Cecylia
Słorniński Ryszard
Sron Bolesław
Sulowski Wojciech 
Szafranek Edward 
Szlachcic Józef
Szemietyło Mścisław

Szostak Antoni
Szulc Maksymilian
Szulc Tadeusz
Szymanek Zdzisław 
Szymański Stanisław 
Szymański Piotr
Szymczak Władysław 
Szymkowiak Edmund 
Szymkowiak Leon 
Tarchalski Piotr 
Tarczewski Jan 
Trafankowski Stanisław 
Tomaczak Ignacy 
Tomaszewski Anatol 
Tomaszkiewicz Stanisław 
Tościukowa Helena 
Trofimiuk Anatoliusz 
Truszkowski Adam 
Ulatowski Antoni 
Umiastowski Stanisław 
Urbaniak Franciszek 
Wardęga Ludwik
Wegner Władysław
Weigt Wiktor
Wiecki Józef- - .
*Wiehciński Edmund 
Wieszczeczyński Józef 
Wodyński Roman
Wójcik Franciszek 
Wojciechowski T. 
Wojciechowski Wincenty 
Wojciechowski Leon 
Wojoht Wojciech

Wolicki Czesław 
Wdowikowski K. 
Wróblewski Franciszek 
Wypych Józef
Wypijewski Wincenty 
Zaleski Franciszek 
2alewicz Wiktor
Żakowiak Wojciech 
Zantkiewinz Kazimierz 
Zelazkiewicz Erwin 
Ziółkowski Franciszek 
Zuchowski Władysław 
Zdybski Władysław

Krosno Odrzańskie 
Raduszec Stary,

pow. Krosno Odrzańskie
Świebodzin
Przytok, pow. Zielona Góra 
Gubin
Grabice, pow. Gubin 
Gubin
Gubin
Świebodzin
Krosno Odrzańskie 
Świebodzin
Kije, pow. Świebodzin 
Zielona Góra
Jerzmanów, pow. Zlel. Góra 
Kisielin Nowy,

pow. Zielona Góra
Gubin
Gubin
Krosno Odrzańskie
Zielona Góra
Świebodzin
Rybojady, pow. Ziel. Góra 
Świebodzin
Krempa, pow. Ziel. Góra 
Krosno Odrzańskie
Zielona Góra
Bielów, pow. Krosno O. 
Ługi, pow. Zielona Góra 
Świebodzin
Gubin
Świdnica, pow. Ziel. Góra 
Świebodzin
Zielona Góra
Bronków, pow. Ziel. Góra 
Zielona Góra
Letnica, pow.-Ziel. Góra 
Konradowo, p. Ziel. Góra 
Koserz, pow. Krosno Odrz. 
Sulechów
Zielona Góra
Zielona Góra
Niedoradz, pow. Ziel. Góra 
Gubin
Gubin
Gubin
Świebodzin ,
Krosno Odrzańskie
Krosno Odrzańskie 
Leśniów Wielki,

pow. Zielona Góra 
Zielona Góra
Jordanowo, p. Świebodzin 
Tez, pow. Krosno Odrz. 
Jerzmanów, pow. Ziel. Góra 
Toporów, pow. Krosno O. 
Zatoń, pow. Zielona Góra 
Krosno Odrzańskie '
Krosno Odrzańskie 
Świebodzin
Niemaszchleb, pow. Gubin 
Krosno Odrzańskie
Z’eloną Góra
Zielona Góra

p. o. Prezes Sądu Okręgowego 
MatczyAskl, Sędzia Sądu Okręgowego

Lekarskie

Wróciłem! Dr Nadolski, le- 
karz-dentysta, Poznań — 
Ogrodowa 15, tel. 24-09.

1-132

Werkmlstn stolarski 1 sto
larze meblowi mogą się 
zgłosić do Państw. Fabryki 
Mebli. Oferty: „Gł. Wiel
kopolski" nr 3632.

Mgr Knntzówna, specja
listka 1 pielęgnacji cery, 
włosów, Słowackiego 34 
m. 4, 10—12, 16—17. Indywi
dualne stosowanie wła
snych kosmetyków. 3651

Uczeń kominiarski może 
się zgłosić. Tomaszewski, 
m. kominiarski, Poznań, 
Matejki 44 m. 6. 3619

OGŁOSZENIA DKOBIME „Społem" nr 8
Biuro Działu Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8-mej rano do 20-teJ, w soboty od 8-meJ rano 
do 18-tej w Poznaniu przy ul. Wyspiańskiego 10, I piętro. — Tel. 64-75. — Za terminowy druk ogło

szeń Administracja nie odpowiada.

Kapce, bambosze, drewnia- 
ki — najtaniej wykonuje 
pracownia obuwia, Marsz. 
Focha 29, m. 8. 3040

Centrokomls sprzeda !
płaszcze skórkowe, jesion
kę. Marcinkowskiego nr 19.

3243

Dr med. Zygmunt Słoniń-
skl, Wały Zygmunta Augu
sta lOa, m. 8, tel. 20-10, spe
cjalista chorób wewnętrz
nych, wrócił i przyjmuje 
Od 10—12 1 od 16—18. 2847

Do pakowni panny i chłop- , 
ca do posyłek przyjmie 
Wytwórnia Spożywcza 
„Słońce", Knapowskiego 
nr 15 (Górczyn). 3606

Podróżujący na Poznań do 
zwiedzania składów spo
żywczych i piekarni. Ofer
ty nr 114 „Czytelnik", Ar
mii Czerwonej i. 3Ś70

Poszukuję zawijaczki za
raz, tylko siły wyuczonej. 
Wytwórnia cukrów — ul. 
Pocztowa 23. 3562

Maszyny — narzędzia do 
obróbki drzewa i metali 
poleca Dom Handlowy 
„Okazja", Grobla lb 1-26

Radioodbiorniki, lampy ra
diowe, żarówki, anody, a- 
kumulatory, baterie, pły
ty. Sprzedaje — kupuje 
„Radiomechanika" — Po
znań, św. Marcin 25. Tele
fon 12-38.' - 3366

Baraki składane sprzeda
my natychmiast; zgłosze
nia: Siemiradzkiego 3 — 
(praso walnia). 3655

Sprzedam hacele do koni. 
Poznań, Wielkie Garbary 
27 m. 18. 3677

Wolne posady

Pomocnica domowa, naj
chętniej ze wsi, z gotowa
niem na stałą posadę wraz 
spaniem. Zgłoszenia: Fre
dry 13, skład. Irena Łuko- 
wiak. 3604

Gosposia potrzebna. Bu
kowska 1 m. 14. 48128

Krawcowa samodzielna 
może się zgłosić. Warunki 
dobre. Marcinkowskiego 
18 m. 18. 3658

Potrzebna zaraz kucharka 
na wyjazd do lekarza. 
Zgłoszenia: Czesława 4a — 
p. Przybylscy. 3667

Fryzjerka potrzebna. Łu
kaszewicza 17, 43835
Murarze i robotnicy po
trzebni. Kochanowskiego 1 
m. 13. 44757

Powiatowy Zarząd Drogo
wy pow. chojeńskiego w 
Dębnie, woj. szczecińskie
go, poszukuje: zastępcy 
kierownika P. Z. D., rach
mistrza, rysownika. 1-209

Potrzebna zdolna krawco
wa zaraz — ul. /Młyńska 4 
m. 4. 3456

Potrzebna zaraz pomoc do- 
mówa na prowincję z cał
kowitym ’ utrzymaniem — 
Wrocławska 30 m. 5. 3435

Pomocnica domowa goto
waniem do apteki prowin
cjonalnej. Zgłoszenia: Chu- 
dziak, Bukowska 31 m. 24.

3408

Dziewczyna uczciwa umie
jąca gotować z całkowitym 
utrzymaniem potrzebna 
zaraz. Dąbrowskiego nr 51 
m. l. 3405

Dziewczyna starsza, asy
sta, sumienna, umiejąca 
gotować, zaraz potrzebna. 
Fredry 1, Matysiak. 3521

Dziewczyna z gotowaniem 
znająca wszelkie prace do
mowe, wynagrodzenie do
bre. Daszyńskiego 61 m. 8.

3498

Gosposia samodzielna, pro
bostwo na prowincji. Adr. 
wskaże „PAR“, Ratajcza
ka 7, pod 1,363? 3539

TOKARZA
ŚLUSARZA

samochodowego — 
za dobrym wyna
grodzeniem — zaraz.

Brzeskiauto
Jakuba*1. Wujka 8.

3659
;..... ■■'■■'""ii

Potrzebna starsza gosposia 
80—50 lat z dobrymi świa
dectwami, znająca dobrze 
wszelkie prace domowe, 
najchętniej sierota, uczci
wa, traktowanie 'rodzinne, 
do jednej osoby w małym 
mieście. Posada do objęcia 
zaraz. Oferty: „Glos Wiel
kopolski" nr 1-226.

''thłopiec do posyłek zaraz. 
Bukowska 11 — Michalak.

2645

Dziewczynę do wszystkie
go ze spaniem zaraz. Lima
nowskiego io m. l*. |W7

Krawcy — szłukowcy
na dobrą pracą

DOM ODZIEŻY 
Jćzef Grzybek

Poznań, PI. Wolności 11 — pod arkadami 3J64

mogą się zgłosić

Chłopiec do prac dekora
cyjnych okien wystawo
wych uczciwy, czysty — 
Twardy, Focha 39 m. 9.

3649

ospósia lub młodsza inte- 
jentna,’ dobrym gotowa- 
em (bez prania) do 2 
;ób potrzebna. Of.: „Głos 
ielkopolski" nr 3461.

ięgowych bilansistów — 
:że na okres przejścio- 
, inżynierów wzgl. le
nków ceramików, maj
ów ceramików, mistrza 
ńarskiego przyjmie za-

Okręgowe Zjednocze-
Wytwórni -Materiałów 

dowlanych w Poznaniu, 
Wesoła 1. 3554

Poszukuję starszej przy
chodni ej do 3 osób zaraz. 
Kilińskiego 11 m. 3, od 
3—5 godz. 3570

asjerka z praktyką po- 
zebna zaraz na majątek 
pow. Leszno. Of.: „Głos 
ielkopolski" nr 3566.

lku uczni może się zgło- 
: — Warsztat Elektro- 
schaniczny, ul. Strzało- 
, 6. 3561

dewczynę do prac domo- 
ych, .najchętniej Z pro- 
incji. Kosińskiego 15 — 
łari. 3587

Pomocnica krawiecka po
trzebna. „Nina", Potockiej 
3 przy Focha. 3600

Pomoc domowa z gotowa
niem. Chełmońskiego nr 5 
tn. 4. 3654

Dziewczyna czystą, uczci
wa, umiejąca gotować mo
że się zgłosić. Daszyńskie
go 119 m. 6. 3653

Krawiec na poprawki mo
że się zgłosić. Edward Mi- 
chaebs, Poznań, Wrocław
ska 22. 3652

pomoc domowa. Zgłosze
nia przed południem, Dę- 
biecka-6 m. 5. 3676

Organista potrzebny zaraz. 
Nowemiasto n/Wartą, pow. 
Jarocin, ł-242

Stróży — wartowników 
przyjmujemy. Przedsię
biorstwo Ochrony Mienia, 
Półwiejska 28. 3674
Gosposia z dobrym goto
waniem, kochająca dzieci, 
na dobrych warunkach. 
Oferty nr 116 „Czytelnik", 
Armii Czerwonej 1. 3672

BIURALISTKI
plszącej na maszynie do działu statystycznego 

poszukujemy
tylko pisemna oferty prosimy kierować do

v *7A z lafee/Zc
Poznań, ul. Roosevel!a 19. Tel. 70-57

Gospodyni na Śląsk poszu
kuje samotny literat. Of.: 
„Głos Wielkop." nr 3679.

Dziewczyna na wyjazd do 
Szczecina potrzebna. Zgło
szenia: Daszyńskiego 71 
m. 15. 3685

Siła biurowa ze znajomo
ścią księgowości, samo
dzielna, potrzebna. Hurto
wnia Papieru, Wrocławska 
38, tel. 36-36. 3703

1 osoba starsza (z pomocą 
na miejscu) ewentualnie 2 
osoby zaufane, lubiące dzłe 
ci, do samodzielnego pro
wadzenia domu, tylko na’ 
stałe, na dobrych warun
kach, potrzebna zaraz lub 
od 1. 2. br. Zawadzka, Kru
szwica, Rynek 8, pow. Ino
wrocław. 3687

Ekspedienta z branży bła
watów, pierwszorzędną si
łę, przyjmę. Oferty z po
daniem warunków wyna
grodzenia, odpisami świa
dectw kierować do „PAR" 
Ratajczaka 7, pod „1,380".

3695

Szuka posady

Kasjer-księgowy (a) — siła 
zaufana, do Gorzowa po
trzebny (a). Oferty: „PAR" 
Ratajczaka 7, pod „1,412".

3713

Przedstawiciela zaprowa
dzonego na Poznań, artyk. 
kosmetyczne, poszukuje
my. Oferty: „PAR", Ra
tajczaka 7, pod „1,408". 3710

Maszynistka biegła, znajo
mością prac biurowych, 
potrzebna natychmiast. 
Oferty: „PAR", Ratajcza
ka 7, pod „1,407". 3709

Dziewczyna z dobrym go
towaniem zaraz potrzebna. 
27 Grudnia 20 m. 7, front.

3707

Maszynistka popołudniami 
potrzebna, lub oddam pra
cę w dom. Biuro Podań 
Mgr Juszczak, Fr. Rataj 
czaka lla ' ' -----*-■ 
16/17,

Mistrz kowalski, szofer, 
lat 42, dobrze znający za
wód ceglarski, .przyjmie 
posadę kierownika — St. 
Sródecki, Szamotuły, ul. 
Bohaterów 7. 3424

Księgowy znajomość kore
spondencji poszukuje za
jęcia, ewtl. wyjazd. Oferty: 
„Głos Wielkop." nr 3593.

Zajmę się domem małej 
rodziłby w zamian za u- 
trzymanie i mieszkanie. 
Of.: „Gł. Wlkp." nr 1-231.

Młoda inteligentna plsząca 
i maszynie zaimie się do- 
jmem samotnej osoby. Of.: 
„Głos Wielkop." nr 1-230.

Gosposia starsza, dobrym 
gotowaniem (przychodnia), 
poszukuje posady. Oferty 
„Głos Wielkop." nr 3557.

Drogistka, siła fachowa, 20 
lat praktyki, samodzielna, 
energiczna, zmieni posadę, 
może być na Zachód. Kie
rownictwo drogerii, dział 
hurtowni lub w fabryce 
środków opatrunkowych. 
Popławska, Konin, Armii 
Czerwonej 53/55. 1-236,

Nauka

Kursy pisania na maszy
nie ślepą metod,;, wszyst
kimi palcami. Piotr Pte- 
przycki — Poznań, aleje 
Marcinkowskiego 26, tel. 
23-62. Dla zamiejscowych 
kufsy listowne. 2198

Półroczne Kursy Handlo
we rozpoczynamy 3 lutego. 
Kursy Handlowe, Wawrzy
niaka 33. 1-65

Tańce nowoczesne — na
rodowe wyucza baletmistrz 
Ignacy Szczurek, Przeczni
ca 2, parter. 3394

Tańców nowoczesnych wy
ucza Adela Szczurkówna. 
Jan Szczurek, aleje Mar
cinkowskiego 2a, parter.

3296

Student udzieli korepety
cji zakresie gimnazjalnym. 
Of.: „Gł. Wlkp." nr 3489.

Półroczne kursy handlowe, 
wpisy: Kursy Handlowe, 
pl. Wolności 2. 3493

Kto udzieli lekcji począt
kowych chłopcu 7 .lat — 
Jeżyce. Oferty nr 115 „Czy
telnik", Armii Czerwonej 
nr 1. 3671

Wieczorowe kursy księgo
wości wraz-z przebitkowa, 
wpisy Kursy Handlowe, 
ęl. Wolności 2. 3491

Osobiste

Hallo uwaga! Akumulato
ry motocyklowe, żelazka, 
kuchenki elektryczne i ter
mosy poleca F-a „Emlca", 
Wrocławska 30, tel. 26-52.

3544

Hallo uwaga! Lampy radio
we kupuje i przyjmuje do 
badania na emisje po 10,— 
zł. Firma „Emka", Wro
cławska 30. Własne war
sztaty naprawy. 3546

Pana 1312 proszę o bliższe 
zapoznanie. Oferty:’ „Głos 
Wielkopolski" nr 3718.

Sprzedaże

Meble nowe, używane, ko
rzystnie poleca Magazyn

Radiowe aparaty na prąd 
zmienny, uniwersalny, ba
terie, lampy radiowe, aku
mulatory, anodówki, pole
ca F-a „Kontakt", Szkolna 
12, tel. 10-01. 1-28

Instrumenty muzyczne ku
puje, sprzedają, przyjmuje 
do naprawy Zygmunt Lie- 
blg, Poznań, Kraszewskie
go 2b. 1-50

Radioodbiorniki, lampy ra
diowe, maszyny szycia, pi
sania, liczenia, Instrumen
ty muzyczne, sportowe; 
kożuchy, garderobę, obu
wie, rozmaitości kupuje, 
sprzedaje. Poznań, Sło
wackiego 39, skład. 8080

Mąkę pszenną, żytnią, ma
karon, kaszę kaszankową 
Poleca Młyn Strzelecki — 
Marcinkowskiego 16. 2410

Kamienicę S-piętr., Ideal
ną połowę, cena 1 150 000, 
sprzeda Metelski, św. Mar
cin 13. 3218

Magazyn mebli poleca: 
sypialnie. Jadalnie oraz 
inne meble. Poznań, Gar- 
bary 37 (narożnik Woźnej). 
F-ma Stelmaszyk 1 Kubiak 
1 Ska. 12-571

Kuchnie, sypialnie, różne 
inne, wielki wybór. — Ja
niak, Pożnań, Rybaki 6, w 
podwórzu. 20015

Biurka, stoły, szafy, różne 
inne meble biurowe, ko
rzystnie — Janiak, Poznań, 
Rybaki 6, w podwórzu.

20016

Kamienice, domy, wille, 
•larcele, gospodarstwa, 
kłady, okazyjnie poleca. 

Transakcje przeprowadza 
'aehowo, solidnie, dyskre
tnie „UNION", Poznań. 
Rzeczypospolitej 4. 2038

Magazyn Pianin poleca po 
cenach korzystnych. Ko
pernika 6 m. 12. 3396

Pianina poleca korzystnie 
Poznański Skład Pianin. 
Ogrodowa 1 przy • narożni
ku Pólwiejskiej. 2421

Dom piętrowy, składem, 
ogrodem, 14 mórg roił, ce
na 1 000 000,—, sprzeda Me
telski, św. Marcin 13. 3220

Dom 8 lokatorów składami 
większym mieście — 650.000 
zł, sprzedam. Kawiarnia 
Poznań, św. Marcin 4. 3267

Maszynę do rąbania drze
wa, podwójną, zapęd mo
torowy, sprzedam. Zgłosze
nia: Tel. Poznań 62-66. 3399

Futrzany kombinezon lot
niczy sprzedam — św. 
Marcin 23 m. 3a. 3474

Futro-karakuły czarne bar
dzo tanio. 3 Maja 5 m. 19.

3455

Mamy do oddania większą 
ilość koksowników. Slu- 
sarnia, Wilkońskich nr 6.

3508

Meble wszelkiego rodzaju, 
urządzenia domowe sprze
daje okazyjnie — Brunon 
Trzeczak, Lokal Licytacji, 
Stary Rynek 48, tel. 21-26.

3522

Jedwab do szycia na rol
kach, wszystkie kolory, po
leca hurtowo Wytwórnia, 
Nowe k/Swiecia, Gdańska 
nr 5. > 1-199

Materace, leżanki, tapcza
ny, fotele. „Rekorda", ul. 
Kurzanoga, boczna Ratu
szowej. 1-160

Parcele na Jeżycach, ła
dnie położone, sprzedam. 
Wiadomość: Dąbrowskie
go 132. 3368

Kokiel spaniel pies czarny 
7 miesięcy. Piekary nr 8a 
m. 38. 8504

Blaupunkt, okiem, stały — 
zmienny. Piekary 8a, po
dwórze parter prawo, m. 
20a. 8683

Futro damskie sprzedam. 
Rybaki 20 — skład. 3682

Sprzedam kocioł parowy 
leżący typu C bez armatu
ry do użytku lub na złom 
i pianino marki „Ecke" 
krzyżowe używane. K. 
Witt — Pawłowo-Żońskie, 
pow. Wągrowiec. 1-240

Westfalkę tanio sprzedam. 
Mylna 19, 4 ptr. „ 8714

Pianina okazyjnie najko
rzystniej w fachowej fir
mie Drygas, Skarbowa 15.

8699

Futro damskie, brąz, źreb
ce nowe, okazyjnie sprze
dam. Grobla la m. 4. 3597

Materace, ramy sprężyno
we, tapczany. Wrześnie- 
wicz, Ratajczaka 7, I ptr., 
tel. 36-31. 3894

Penicylinę sprzedam. Wo
łyńska 17 m. 2, I ptr. 3657

Książkowy — bllansista 
przyjmie prowadzenie 
ksiąg oraz zestawianie bi
lansów w godzinach popo- 

św. Marcina 'łudniowych. Oferty: „Głos 
3696 Wielkopolski" nr 3644.

Meble różne, wielki wy
bór, korzystnie — Janiak, 
Poznań, Rybaki 6, w pod
wórzu. - 20014

Fortepiany, pianina, fis
harmonie, sprzedaje i ku
puje Magazyn Fortepia
nów, św. Marcin 22, pod
wórze, tel. 23-81. 30013

Fotografie nagrobkowe — 
(porcelanowe) wykonywa 
„EL-CHA-FILM", Warsza
wa, Jerozolimskie 28. Pro
wincję informujemy li
stownie. 12-4

Sienniki, worki, plusje, 
chodniki, linoleum, cerata, 
szpagaty, szczotki, maszy
ny do piania, aparaty ra
diowe. Pertek, Kraszew
skiego 17. 1-139

Płaszcz damski oraz ko
stium zimowy. Półwielska
31, m. 16, }185

Kolonlalkę dobrze prospe
rującą sprzedam z powodu 
choroby. Zgłoszenia: tele- 

, fon 78-79. 3441I--------------------------------------
Sypialka korzystnie — św. 
Marcin 75. Komis. 3540

I Willę pełnokomfortową — 
ogrodem, wolnym mieszka- 

' niem Ostroroga sprzeda 
„Union", Rzeczypospolitej 
nr 4. 3486

Gurty, gumę, klej „Ago", 
korek, płótno, różne taś
my, skóry kolorowe i in
ne kupuje. Bogusławskie
go 19a, m. 6. 2723

Motory elektryczne, 1—2 
KW, kupi każdej ilości — 
„Hatech", Marcina 65. 3036

Leżanki, tapczany, fotele, 
materace. „Rekorda", ul. 
Kurzanoga boczna Ratu
szowej. 1-158

Drzewa na okulaki, pan
tofle, laizu bambosze na
deszły, 1 bińska, W.
"arbary 15 (hurt, ć ;aV- 

I 3392

Płaszcz męski czarny pier
wszorzędny, ubranie czar
ne, materiał, maszyna do 
pisania, „Leice" nąwa, piec 
elektryczny sprzedam. Ma
łeckiego 28J m. 3 6. 3656
i-------------------------------------- -
I Kamienicę trzypiętrową, 
składami — Jeżyce, 1.400.000 

'sprzeda „Union", Rzeczy- 
j pospolitej 4. 3485

j Wirówka mleczarska do 
I badania procentów tłużk- 
' czu mleka jak nowa do 
isprzedania. Oferty: „Głos 
I Wielkopolski" nr 1-227.

■ Para koni kasztanów cięż
kich, platforma na 5 t ogu
miona. Józef Bręskiewicz, 
Naramowicfe, Lechicka 140.

3S42

Pies czarny terier czujny. 
Strzelecka 32 m. 11. 3641

Futro siłowe wysika szczu
pła, okazyjnie. Wodna 21 
m. 5. 3639

Wagę uchylną sprzedam — 
Lodowa 1. Kawiarnia. 3636

Kamienice składami, 13.000 
dochód miesięczny — 1.800 

i tys., lub idealną połowę. 
I Dom piekarnią pfzy Po- 
I znaniu — 800.000. Parcelę 
1820 m! Łazarz. Jarochow- 
i skiego, spiesznie sprzeda 
Nowak, Wyspiańskiego 16 
m. 1, 6628



Strona 8 GŁOS WIELKOPOLSKI Nr 15 (€77)

TOlwe«ato« Mende,
y45Jgg Stoay- S

Garbary 21.___________ ’362Ó

aaZftwn ŻSlT?Zne’ maszynka 
gazowa. Dąbrowskiego s

_________ _______ 3625
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Maszynę do pisania z dłu
gim wałkiem, w dobrym 
stanie, 20.000 zł, sprzeda 
Jozef Bartkowiak, Grodzi- 
s*co .nr 13, pow. Leszno, 
stacja kolej. Kąkolewo. 
_______________________ 3617
Sanie wyjazdowe 6-osobo- 
we korzystnie na sprzedaż. 
Słowackiego 7. 3616
Futro sealowe średnia 
wielkość. Dąbrowskiego nr 
104 m. 1. 3615

Futro karakułowe dobrym 
stanie sprzedam. Wawrzy
niaka 22 m. 5. 3609

Kuchnię, leżankę, wózek 
dziecięcy, maszynę do szy
cia, piecyk żelazny oraz 
inne rzeczy — św. Józefa 6 
m. 21. 3717

Kamienicę trzypiętrową — 
cztery składy, jeden wol
ny — cena 1.800.000; druga 
1.200.000 sprzeda Grusz
czyński, Wawrzyniaka 22.

3608

Męskie czarne futro piż
mowce i wydra na średnią 
figurę sprzedam. Adres 
wskaże „Głos Wielkopol
ski44 nr 3607.

Ubranie granat, materiał 
bielski, oraz kapę na łóż
ka. M. Focha 74 m. 3. 3603

Fortepian okazyjnie sprze
dam z powodu wyjazdu. 
Grunwaldzka 25 m. 10. 3648

Szato żelazna, jadalnia 24 
osób, siłowe futro męskie. 
Telefon 30-72. 3556

Futro męskie czarne i łapki 
karakułowe, między 4—6. 
Plac Kolegiacki 13 m. 7.

3574

Futro sealowe modne ta
nio. Sw. Marcin 22 m. 8.

3401

Dywan 3X4 sprzedam — 
Mylna 9 m. 2. 3573

Dywan 4,30X4,80 2ywiec 
wzór Buchara. Poznańska 
50 m. 7. 3572

Platformy na gumach — 
Kuźnia, św. Wojciech'26/27.

3567

Zegar regulator sprzedam. 
Gajowa 4 m. 6a, front. 3565

Wiertarka elektryczna sto
jąca do 45 mm wiercenia, 
nowa, tanio sprzedam — ul. 
Strzałowa 6. > 3562

Sprzedam czujną wilczycę. 
Długa 3 m. 33, od 5—7-mej.

3586

Sypialnię okazyjnie sprze
dam. Patrona Jackowskie
go 31 — stolarnią. 3585
Nowoczesne kotliny „west- 
falki" sprzedam — pl. Kar
melicki 1 m. 23. 3583

2 parcele 5.000 m‘ przy ul. 
Kopaninie w całości lub 
pojedynczo jsprzedam. Of.; 
„Głos Wielkop." nr 3582.

Limuzynę na chodzie bez 
lakieru i wybicia sprze
dam. Adres wskaże „Głos 
Wielkopolski" nr 3581.

Szafę do garderoby, nada
jącą się do biura, sprze
dam. Zupańskiego nr 14 
m. 21.' 5590
Setkę ,(Sachs44 na chodzie

, sprzedam. Warsztat mecha
niczny, Kanałowa 14. 3588

Zakład fryzjerski sprze
dam natychmiast i ubra
nie smokingowe w dobrym 
stanie. Adres wskaże „Głos 
Wielkopolski" nr 3595.

adalnlę nowa, orzech kau- 
;aski, sprzedam korzyst
ne. Stary Rynek 43, I p.

, 3031

Sprzedam pokój stołowy. 
Wietzbięcice 4, m. 1. 2931

Knoty, lampy, cylindry. 
, Ceramika", rok zał. 1875, 
Leonard Gajowiecki, Wo
dna 12. 1-140

Tapczany, fotele, leżanki, 
materace. „Rekorda", ul. 
Kurząnoga boczna Ratu
szowej. 1-159

Wilka dużego tanio sprze
dam. Grudzieniec 16. 2875

Płaszcz męski zimowy — 
sprzedam. Fabryczna 5 
m. 16. , 43127
Sprzedam płaszcz oficer
ski nieużywany wysoki. 
Dąbrowskiego 52, m. 4.

42681

Stół okrągły rozciągany na 
12—24 osoby. Adres: Kącik 
3 m. 3. 42750

Kupna

Kupuję konie stale na
rzeź. Płacę najwyższe ce
ny. Samochód transporto
wy do dyspozycji. Rzeźni- 
ctwo Końskie Ig. NowaK, 
ulica Daszyńskiego 26. Te
lefon 21-10 i 21-11. 48426

Szlifierki, wiertarki elek
tryczne, ręczne, stołowe — 
kupuje stale „Hatech", 
Marcina 65. 3037

Arytmometr, maszynę do 
liczenia, do pisania, po
wielacz, kupimy. Kocha
nowicz S-ka, plac Wolno
ści 13, obok 3 Maja, tel. 
11-13. 1-24

Maszynę
do liczenia, 

pisania
kopi

„TUR“
Cieszkowskiego 8

1-187

Maszyny, narzędzia do ob
róbki drzewa i metalu ku
puje Dom Handlowy „Oka
zja", Grobla lb. 1-25

Srebro, złom, kupuje po 
najwyższych cenach „Far- 
machemia", Poznań, ul. Li
belta 11, 3374

Kupię frezarkę automa
tyczną, rewolwerówkę pół
automatyczną, tokarkę me- 
trówkę, strugarkę (Sze- 
ping), 300 mm skok, pra
ską balansówkę nr 5, gra- 
werkę. Zgłoszenia: Zalew
ski, Poznań, Strzałowa 2.

3161

Gumę, stare dętki, każdą 
ilość kupuję. M. Focha 146 
m. 8, telefon 77-57. 3536

Ubrania, płaszcze męskie, 
damskie, spodnie, mary
narki kupuję. Wodna 21 — 
skład odzieży. 3447

Lampy, aparaty radiowe, 
przyrządy pomiarowe, gra
mofony elektryczne kupu
je f-a „Kontakt", Szkdl- 
na 13, teł. 10-01. 1-29

Rower
trzykołowy . 

nowy lub używany
kupimy

Hurtownia „WITA". 
ZamkUwa 6

3698

Kupuję stale skóry kolo
rowe i podeszwowe, klej 
„Ago", płótno lniane szare 
i białe, taśmy kolorowe i 
szare, filc i koce.,'Marsz. 
Fochą 29, m. 8, teł. 73-09.

3042

Motory elektryczne kupuje 
stale F-ma t,Energia", Po
znań, 23 Lutego 23 (dawn. 
Pocztowa), tel. 34-92. 1-154

Pasy: parciane, gumowa
ne, skórzane kupuje stale 
każdej ilości „Hatech", 
Marcina 65. ‘ 3035

Kupimy podźielnicę do 
grezarki. Slusarnia, ul. 
Wilkońskich 6. 3509

PIJAWKI
dla chorego kupię' 

Kaźmierowski, 
Dąbrowskiego 64 m. 1.

3591

Poszukuję garsoniery. Cena 
obojętna. Oferty: „PAR", 
Ratajczaka 7, pod „1.336".

3519

Singeru maszynę lub 
główkę kupię. Prądzyń- 
skiego 56 m. 7. 3460

Kamienicę, Willę, Dom, 
Parcele, Gospodarstwo, 
Skład spiesznie kupię. Ce
na obojętna. „UNION" Po
znań, Rzeczypospolitej 4.

2039

Olłyiiślt Ho piwu
elektryczny kupi 

Wytwórnia Spożywcza 
„SŁONCE" 
Poznań,

ul. Knapowskiego nr 15 
Górczyn 3605

Tokarnie, heblarki, frezar
ki, wiertarki, kupuje stale 
„Hatech", Marcina 65. 3033

Radioaparaty — wszelki 
sprzęt elektrotechniczny, 
instrumenty muzyczne oraz 
fortepiany, gramofony i, 
płyty w pierwszorzędnym 
stanie, rowery, maszyny 
do szycia i pisania kupuje
i sprzedaj e firma Emka, 
Poznań, ul. Wrocławska 30, 
tel. 26-52. Własne warszta
ty naprawy. 3543

WEŁNĘ
owczą surową
stale kupuje 1 zamie
nia na tkaniny goto-' 
we albo na włóczkę ® 
maszynową i szydeł
kową. Płaci najwyż
sze ceny
Łódzka Hurtownia 
Artykułów Włókien
niczych, Poznań, św. 
Marcin 61. Tel. 35-40.

Węże parciane, nowe, ku
puje po najwyższej cenie 
„Hatech", Marcina 65. 3034

Obrabiarki do metalu, 
drzewa, wszelkiego rodza
ju, kupuje stale „Hatech", 
Marcina 65. 3038

Wózek dwu ogumionych 
kołach ewentualnie zapęd 
rowerowy kupi Spółdziel
nia Pszczelarska, Kościel
na 9 koło Rynku Jeżyckie
go. ,3579

Kupię willę, kamienicę, 
aom mieszkalny. Najchęt
niej Ostrów, Leszno, Kęp
no, Krotoszyn, Gniezno, 
Bydgoszcz. Póśrednicy nie 
wykluczeni. Oferty: „Glos 
Wielkopolski" nr 1-220.

Kamienice, wille, domy o- 
grodami, składami, także 
prowincji, gospodarstwa, 
parcele, składy proszę 
zgłaszać. K°wak, Wyspiań
skiego 16 m. 1. 3627

OWCZĄ stale 
kupuje po naj
wyższych cenach 

i wymienia na włóczki kolorowe, 
także za pośrednictwem poczty

WEŁNA

SKUP — WYMIANA — HURT 
Poznań, ut. Rooseveita t9 - tel. 70-57 
Oddział w Bydgoszczy, Dworcowa 54, tel.33-13 
Biura czynne od 8-15 w soboty od 8-13 2257

Kupię motor lub deferen- 
cjal. Poznań, 3-go Maja 5 
m. 17. 3634

Meble używane kupuje 
skład mebli Repp, Walki 
Młodych 6 (Podgórna). 3678

Szafę do rzeczy,- oponę 
19X300 i dętkę kupię. Li
manowskiego 18 m. 2, od 
godz. 16-tej. 3664

Płyty do pieczenia wafli, 
maszynę do lodów kupię. 
Of.: „Gł. Wlkp." nr 3681.

Opony 450/17 ewtl. 500/17 i 
dętki kupi Instytut Zacho
dni, Chełmońskiego 1 m. 7.

3688

Kuliszer „Dzieje gospodar
cze Europy zachodniej44 
kupię natychmiast. Oferty 
„Głos Wielkop." nr 3612.

Woski, stearynę, tłuszcze, 
wszelkie artykuły che
miczne, płacę najwyższe 
ceny. Wytwórnia „Słoń", 
Kantaka 7. 20023

Książki szkolne, naukowe, 
powieściowe, księgozbiory 
kupuje księgarnia Gier- 
czaka, Poznań, Daszyńskie
go 59. 43685

Kupię willę 4-pokojową, 
duży ogród, w Poznaniu 
warunek. Oferty-: „Par", 
Ratajczaka 7, pod 1,244.

3214

Zamiana

Gdańsk-Wrzeszcz, 4-poko- 
jowe zamienię na 2-poko- 
iowe,Poznań. Oferty „Głos 
Wielkopolski" nr 1-168.

Zamienię 3 pokoje kuchnią 
komfort Jeżyce na 2 poko
je. Oferty: „Głos Wielko
polski" nr 3611.

Skład z mieszkaniem w 
centrum zamienię na mie
szkanie 2—3-pokojowe. 
Zgłoszenia: Lodowa 1 — 
kawiarnia. 3535

Zamienię 1 pokój i ku
chnię przy ul. Józefa na 2 
pokoje i kuchnię w śród
mieściu. Oferty: „PAR", 
Ratajczaka 7, pod „1,390".

3702

Pieniądz

Posiadam lokal i gotówkę, 
obejmę przedstawicielstwo. 
Of.: „Gł. Wlkp." nr 3393.

PILNIKI nacina, stę
pione powtórnie. 
Fabryka Pilników

k u I,afzmare
Poznań, Strumykowa 20 

3298

Wolne lokale

Odstąpię skład urządze
niem, dobry punkt, ruchli
wa ulica, każda branża. 
Adres w,skaże „Gł. Wielko
polski" nr 3472.

Skład kolonialno-delikate- 
sowy centrum Poznania 
oddam na rachunek, prze
jęcie 70.000. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 3666.

Skład spożywczy 2 pokoje 
kuchnia, dobrze prosperu
jący, na Jeżycach, 300.000 
sprzedam. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 3665.

Śklad przy ul. Dąbrow
skiego blisko Rynku Je
życkiego do odstąpienia. 
Adres wskaże „PAR", Ra
tajczaka?, pod „1,229". 3208

3 lub 4 pokoje z kuchnią, 
w śródmieściu. Zwrot ko
sztów remontu. — Oferty: 
„PAR", Ratajczaka 7, pod 
„1,303". 3359

2 pokoje przy al. Armii 
Czerwonej, I ptr„ na gabi
net lekarski, oddam. Of.: 
„PAR", Ratajczaka 7, pod 
„1,398". 3705

Skład nadający się na 
wszelką branżę — tanio 
sprzedam. Adres wskaże 
„Głos Wielkop." nr 3576.

Pokój starszemu inteli
gentnemu panu wynajmę. 
Niedziałkowskiego 27 m. 8 
narożnik Różanej. 3598

Uwaga!Uwaga!

Kotliny transportowe
najkorzystniej odstawia na prowincję 
dla żelaźniaków na zamówione 
Firma CZESŁAW NOWA CK I 
Budowa kotlin transportowych 
Poznań, Staszica Ja — Telefon 35-75 

Zduni i robotnicy mogą się zgłosić zaraz.

Szuka iokalu

Studentka med. z matką 
poszukuje pokoju bez me
bli. Adres: Gorczyńska 7a 
m. 3. 3437

2 studentów dobrze sytuo
wanych poszukuje pokoju. 
Najchętniej w okolicy Par
ku Wilsona. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 3515.

Mistrz kowalski szuka 
warsztatu' mieszkaniem, do 
tego parę mórg ziemi, wła
sne narzędzia. Wykonuje 
wszelką pracę, kucie koni, 
budowa wozów i reperację 
wszelkich maszyn rolni
czych. Adres wskaże „Głos 
Wielkopolski"-nr 1-225.

Samotny na stanowisku 
poszukuje pokoju ume
blowanego, najchętniej So- 
lacz. Oferty: „Głos Wiel
kopolski" nr 3624.

Urzędnik poszukuje poko
ju niekrępującego, dzielni
ca Wilda. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 3620.

Panna, lat 21, na śtariowi- 
sku (reemigrantka z Ber- 
lipa), szuka pokoju. Of.: 
„Glos Wielkop." nr 3575.

Umeblowanego poszukuje 
zaraz dobrze sytuowany. 
Of.: „Gł. Wlkp." nr 3569.

Pokój pusty na biuro, cen
tralne ogrzewanie, śród
mieście, wynajmę. Oferty 
nr 117 „Czytelnik", Armii 
Czerwonej 1. 3673

Pani pracująca poszukuje 
pokoju skromnego (puste
go). Oferty nr 113 „Czytel
nik", Armii Czerwonej 1.

3669

Mieszkania 2—3-pokojowe- 
go poszukuję. Zwrot wszel

akich kosztów. Oferty: „Gł. 
| Wielkopolski‘1 nr 3680.

1 Pokoju umeblowanego lub 
bez mebli dja 2 uczni po- 

; szukuję. Cena obojętna. 
Oferty: „PAR", Ratajcza
ka 7, pod „1,374". 3692

Studentka A. H. poszukuje 
pokoju umebl. w śródmie
ściu. Oferty: „Głos Wiel
kopolski" nr' 3577.

Poszukuję J pokoi z ku
chnią 1 łazienką, dam od
stępne względnie zwrócę 
koszty remontu. Of.: „Glos 
Wielkopolski" nr 2246.

Pokoju komfortowego, ele
gancko umeblowanego, za 
zwrotem kosztów remon
tu lub odstępnym — poszu
kuję. Oferty „Głos Wiel
kopolski" nr 3005.

Dzierżawy

Probostwo 700 mórg in
wentarzem, mniejszym 
mieście, 40 km Poznania, 
wydzierżawię. Objęcie 800 
tysięcy. Sowiński, Zygm. 
Augusta 10, wejście Skła
dowy, tel. 36-75._______ 3223

W dzierżawę oddam go
spodarstwo rolne 160 mórg 
inwentarza, budynki, za
pasy, pow. Oborniki. Wia
domość: Poznań, Druż- 
backiej 3 m. 4. 3C86

Zguby

Unieważniam zagubiony 
obuwniczy dyplom mi
strzowski Józef Henisz, 
Miechoszewo. 3322

Pieczęć firmową Wytwór
nia skrzyń i beczek dykto- 
wych, Leon Frankowski, 
ul. Marszalka Focha nr 155, 
skradzioną w dniu 9. 1. 
1947, unieważniam i ostrze
gam przed użyciem tako
wej. L. Frankowski. 3448

Sobotę 11. zaginął pies wilk 
koloru żółtego. Oddać za 
wynagrodzeniem. Czarto- 
ria 2 m. 22. 3476

Zgubioną kartę RKU Po
znań, zameldowanie mili
cyjne unieważniam. Józef 
Cichacki. 3385

Unieważniam ł zagubioną 
kartę ewakuacyjną na na
zwisko Helena Rusek, 
zam. w Sękowicach, pow. 
Gubin. ■ 1-194

'Zgubioną kartę rejestra
cyjną RKU Szamotuły na 
nazwisko Franciszek Graj- 
czyński unieważniam, 3395

Unieważniam kartę reje
stracyjną i inne-papiery 
na nazwisko Stanisław Ry
backi, Rakoniewice. 3390

Wytwórnia chemiczna
' produkująca według amerykańskich recept no

woczesne preparaty deratyzacyjne 
poszukuje f-my dla oddania jej wyłącznego prawa 
przeprowadzania 'akcji odszczurzania w terenie. 
W rachubę wchodzą tylko wyspecjalizowane fir
my, posiadające dobrą organizację i odpowiedni 
kapitał. — Oferty pod „Antu" do Biura Ogłoszeń

3691 „Par" w Katowicach, Skr. 790.

Unieważniam skradzioną 
kartę przesiedleńczą, za
świadczenie PUR' Kożu
chów, zaświadczenie na 
przywieziony inwentarz 
żywy i martwy z gminy 
Dobromierz na nazwisko 
Jan Suliga, Zawady. 1-205

Zgubioną kartę ewakua
cyjną na nazwisko Bogu
miła Skobalska uniewa- 
ważniam. Npwa Sól. 1-204

Unieważniam skradzioną 
kartę ewakuacyjną, kartę 
rejestracyjną Nowa Sól, 
^okumąpt ślubu na nazwi
sko Helena Rewko, Nowa 
Sól. 1-203

Zgubione dowody osobiste 
portfelem 2000 zł, kartę re
jestracyjną handlu, kwity 
podatkowe, metrykę uro
dzenia w języku francu
skim na nazwisko Kwiek 
Lolek, ną żonę f matkę — 
unieważniam. 3512

Unieważniam zgubione do
kumenty: legitym. U„ Pozn. 
38/97, książkę wojskową 
RKU Poznań, kartę tram
wajową. Krystyna Jagiel- 
łowicz, Wierzbięcice nr 52.

3506

Zgubioną legitymację 
Ubezpieczalni Społecznej 
nr 46704443 na nafewisko 
Leonard Dilłer uniewa
żniam. '3487

Unieważniam zgubiony do
wód osobisty, kartę reje
stracyjną na nazwisko Leo
nard Grygiel, Nowa Sól.

1-202

Unieważniam skradzioną 
kartę ewakuacyjną 1 do
kument majątkowy na na
zwisko Julia Tabaczuk — 
Przyżecze. 1-201

Zgubione zaświadczenie 
rejestracyjne nr 14919 wy
stawione przez Rejonową 
Komendę Uzupełnień War
szawa na nazwisko Wacław 
Rachmielowski — uniewa
żniam. 3458

Unieważniam zgubione do
kumenty: legitymację stu
dencką, kartę rejestr. RKU 
Konin i nne na nazwisko 
Tadeusz Matuszkiewicz — 
Konin, Armii Czerwonej 
nr 42. 3660

Zagubioną kartę ewiden
cyjną na samochód oraz 
czerwone prawo jazdy pro
szę zwrócić wynagrodze
niem. Ludwik Malinowski, 
Garncarska 5. 3555

Zgubioną kartę RKU Po
znań, dowód osobisty PKP, 
zameldowanie policyjne 
na nazwisko Marian Do
pierała unieważniam. 3564

Unieważniam dokumenty 
na klacz na nazwisko Wik
tor Niewiadomski, Góry, 
pt._ 'Frejno, pow. Milicz.

1-219
Unieważniam dowód oso
bisty i zameldowani©,mili
cyjne. Zofia Jabłecka. 3638

Na Dworcu GłóWnym w 
Poznaniu zgubiono 12 sty
cznia następujące doku
menty: 2 metryki urodze
nia w języku angielskim, 
świadąptwo dojrzałości na 
nązwiskó Stanisława Ho- 
rak oraz kartę rozpozna
wczą i policyjne zameldo
wanie na nazwisko Stani
sława Sydor. Uczciwego 
znalazcę proszę gorąco o 
zwrot za dobrym wynagro
dzeniem, w przeciwnym 
razie dokumenty unie
ważniam. Adres: Poznań, 
ul. Kolejowa 8 m. 7. 3621

Unieważniam zgubiony in
deks Szkoły Inżynierskiej 
wydz. mechanicznego Po
znań na pazwisko Henryk 
Obuchowski. 3647

Unieważniam skradzione 
dowody, kartę rejestracyj
ną RKU Poznań, zameldo
wanie, legitymację P. W„ 
świadectwo ukończenia 
gimnazjum na nazwisko 
Tadeusz Cieślakowski. 3578

Unieważniam kartę reje
stracyjną RKU Kościan na 
nazwisko Owczarzak Fran
ciszek. 1-222

Unieważniam zgubioną 
kartę ewakuacyjną wyda
ną w Kołomyj i na nazwi
sko Fryderyka Sokokalska.

1-239

Unieważniam zgubioną le
gitymację nr 3585/11. Dy-r. 
Okręgu Poczt i Telegr. w 
Poznaniu na nazwisko Ja
dwiga Wojcieszak. 3661

Skradzione papiery osobi
ste na nazwisko Stanisła
wa Górecka, ur. 6. 8. 1898, 
zam. Poznaniu, ul. Dą
browskiego 82, uniewa
żniam i ostrzegam przed 
używaniem. 3589

Zgubiono szal (żałobny) 
dnia 8. 1. 47 w Teatrze No
wym. Uczciwego znalazcę 
proszę o zwrot za wyna
grodzeniem. Kochanow
skiego 5 m. 1. 3613

Zgubione prawo jazdy nr 
8089 unieważniam. Edmund 
Grajzer. 3663

Zabłąkał się pies buldog 
żółty. Zgłoszenia godzinach 
wieczornych, Focha nr 126 
m. 7. 3601

Zgubione prawo jazdy nr 
3271 unieważniam. Marian 
Szłapka. 3599

Zagubiony dowód osobisty 
PKP nr 802 H na nazwisko 
Janina Kubale uniewa
żniam. 3592

Poszukiwania

Kto może udzielić Infor
macji ' o losie Iwońskiego 
Józefa, który przebywał 
w Gross Rosen, następnie 
podobno we Flossenburgu. 
O jakąkolwiek wiadomość 
prosi siostra Zielińska -Zo
fia, Warszawa-Praga, ul. 
Środkowa 3a. 12-171

Byli więźniowie

Manfliaujen—fiBsea
proszeni są o wia
domość

o Bernardzie 
Wilhelm Ziółek

ur. 5. 12. 08
Nr. 11167 Blok 6 Izba B

Poznań
Cieszkowskiego 8

1 186

Bereza-Kartuska. Miehnle-
wicza Bazylego, Makow
skiego Jerzego poszukuje 
Czeglakówna Mahia, Czę
stochowa, Aleja N. M. P. 
nr 21. 1-208

Kto z przebywających w 
obozie w Litomierzycach 
mógłby udzielić informacji 
o Franciszku Stachowiczu, 
ur. 12. X. 1901 w Bydgo
szczy? Jego numer w obo
zie 30502 blok 5a. Łaskawe 
wiadomości proszę skiero
wać pod adres: Maria Sta
chowicz, Łódź, ul. Wscho
dnia 44 m. 4a. 2056

Różne
Najsłynniejszy psychogra- 
folog darem jasnowidzenia 
nieomylnie przepowie każ
demu jego wydarzenia ży
ciowe. Określi dokładnie 
charakter, kierunek zdol
ności, rady, przeznaczenie. 
Napisać pytania, datę uro
dzenia, załączyć 50 zł za
datku. Odpowiedzi za za
liczeniem: „Martini", Kra
ków, Skrytka pocztowa 475.

12-256

Wypożyczam ślubne suk
nie i welony Jackowskiego 
40 m. 3 Talarowska. 2441

Niewidomy wróży. Prze
mysłowa 37, m. 6. 2564

Filateliści! Znaczki do zbio
rów kupuje i sprzedaje 
najkorzystniej Dom Fila
telistyczny Witkowski, Po
znań, św. Marcin 13. 3241

Zlecenia handlowe wszyst
kich branż na terenie 
okręgu śląskiego i Krako
wa załatwia solidnie i szyb- 
bko „ARGUS44, Biuro han
dlowe, Katowice, Mariacka 
5. Telefon 350-51. 1-165

Dziewczynę sierotę od lat 
12 przyj mę, warunki do
bre. Oferty: „Glos- Wiel
kopolski" nr 1-223. ,

Kołdry stare szyje, nowe 
przerabia <— Kroczyńska, 
Grobla la m. 4. 48369

Likwidując proszę odebrać 
wszystkie przedmioty ko
misowe do dnia 31. 1. 1947. 
„Lamus", Sieroca 5/6. 3712

Krawcowa wykonuje su
kienki dla dzieci i pań 
szybko, tanio. Marcinkow
skiego 19 m. 14. 2301

Suknie ślubne, welony wy
pożyczam. Młyńska ' nr ,3 
m. 6. 3614

Książkowość przeprowa
dzam, bilanse, sprawy po
datkowe. Patrona Jackow
skiego 31 m. 6. 3571

Zegarki, zegary przyjmuję 
do naprawy. Urzędnicy, 
wojsko 20%> zniżki. Kupuję 
zegarki na części. Nowak, 
zegarmistrz, ul. Dąbrow
skiego 87 przy Polnej. 2904

Wytworny Pensjonat „Wo- 
łodyjówka" Zakopane. Wy
kwintna polsko-francuska 
kuchnia. Osobna kuchnia 
dietetyczna podług ordy
nacji lekarskiej (kuch
mistrz marienbadzki króla 
EdWarda). Lwowski Za
rząd -r- Makowiczka. Tele
fon 12-94. 3440

Balio uwaga! Nadeszły 
najnowsze szlagiery w 
świeżym transporcie płyt 
gramofonowych. Sprzedaż 
również . bez dostarczenia 
starych płyt. Również po
lecamy noże do cięcia 
szkła. Emka, Wrocławska 
nr 30. 3545

Maszyny do pisania, licze
nia, powielacze kupuje — 
sprzedaje, fachowo napra
wia „ReMa" Poznań, św. 
Marcin 5, tel. 44-07. 48382

Kąpiele lecznicze, niasaże, 
elektryzacje. — Poznański 
Zakład Przyrodoleczniczy, 
al. Marcinkowskiego 20 — 
tel, 38-26. 46713

„Nina44 szyje elegancko. 
Potockiej 5, przy Focha, 
tel. 69-53. 48258

Światowej sławy . jasno
widz — psychografolog — 
zdumiewająco przepowia
da. Nadeśłij pytanią, datę 
urodzenia, 30 zł. Odpowie
dzi indywidualne — anali
zy metodą grupową. Ty
siące podziękowań. Adre
sować: Vapuro, Katowice, 
skrzynka pocztowa 376. 1-7

Prenumerata
„Głosu Wielkopolskiego” 

na miesiąc luty br. wynosił
w Poznaniu w agenturach i kioskach^ zł. 85.— 
w Poznaniu z roznoszeniem do domu’ „ 95.— 
na prowincji przez pocztę , , . • „ 90,— 
na prowincji pod opaską . . s .. 95.— 
Wpłat pocztowych należy dokonywać na adres:

, ,,CZyTELNIK“-Kolportaż 
Poznań, ul. Bukowska 3 lub

uł. Daszyńskiego 48 
Konto PKO V4-400

2506

Fotografie nagrobkowe —s
(porcelanowe) wykonywa 
„EL-CHA-FILM", Warsza
wa, Jerozolimskie 28. Pro
wincję informujemy li
stownie. 1-4

Młyńskie maszyny, pasy,
gurty, siatki, gaza, szczeli
wa azbestowe, konopne, 
wały pędne, koła pasowe, 
klingerit, motory, nalewy 
na kamienie, wszelkie ar
tykuły młyńskie poleca 
„Technomłyn", Warszawa, 
Jerozolimskie 28. 1-3

Matrymonialne

Szatynka przystojna, inte
ligentna, niebiedna, poszu
kuje wysokiego, religijne
go pana lat 30—40, najchęt
niej nauczyciela na wsi lub 
innego urzędnika na stano
wisku. Cel ściśle matrymo
nialny. Oferty: „Gł. Wiel-. 
kopolski" nr 3511.

Ogrodnik, kawaler, łat 28, 
wzrost 172, blondyn, braku 
znajomości pozna panią ce
lem założenia ogrodnictwa. 
Cel matrymonialny. Oferty, 
„Głos Wielkop.44 nr 3559.

Pannę do lat 3fl, ciemno- 
blond, miłego wyglądu, do
brym charakterze, nie 
szczupłą, mającą pokój. 
Cel matrymonialny. Oferty 
„Głos Wielkop." nr 3568.

Mistrz piekarski, łat 50, 
wdowiec, zapozna panią 
tej samej branży. Cel ma
trymonialny. Oferty poste 
restante J. J. Leszno. 1-221

Poślubię biedną, chętnie 
blondynkę, do lat 36, sa
motną lub dziećmi, mie
szkaniem. Urzędnik pań
stwowy, siedem tysięcy 
miesięcznie. Adres wskaże 
„Czytelnik", Armii Czer
wonej L nr 119. . 3675

Kawaler, lat 48, inwalida 
wojenny, na posadzie, pra
gnie poznać pannę lub 
wdówkę do lat 45. Cel ma
trymonialny. Oferty nr 112 
„Czytelnik", Armii Czer
wonej 1. 3668

Dla brata mego rolnika na 
dobrym stanowisku z ma
jątkiem, kawalera lat 33, 
wzrostu średniego, przy
stojnego, miłego usposo
bienia, z braku znajomości 
szukam panny do lat 26 z 
podobnymi zaletami. Ofer
ty z fotografią kierować 
„Gł. Wlkp." nr 3689. Spra
wę traktuje się poważnie.

3689

Wdowa z 9-letnią córeczką, 
kulturalna i muzykalna, 
znająca książkowość i ję
zyk angielski, niebiedna, 
pozna odpowiedniego pa
na w wieku 40—50 lat, w 
celu matrymonialnym. Of.: 
„PAR", Ratajczaka 7, pod 
„1,399". 3f06

Dwudziestotrzylętnła, za
można, pozna nauczyciela, 
wysokiego wzrostu. Cel 
matrymon. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" ńr 1-229.

Budowniczy, przystojny,
zamożny, pozna wysoką, 
przystojną, milą, majętną 
pannę do lat 33. Cel matry
monialny. Oferty fotogra
fią „Głos Wielkopolski" nr 
1-228.

Który z panów, prawego 
charakteru, znużony sa
motnością, pragnąłby za
poznać pannę lat 27. Cel 
matrymonialny. Oferty: 
„Głos Wielkop.44 nr 1-224,

Kupiec, lat 33 inteligentny, 
przystojny, bez nałogów, 
pozna panią z gotówką. Cel 
matrymonialny. Łaskawe 
oferty proszę kierować 
możliwie z fotografią „Gł, 
Wielkop." nr 3629.

Właściciel piekarni, mie
szkaniem 2 pók. kuchnia, 
umeblowane — lat 30, po
szukuje przystojnej żony, 
najchętniej córki rolnika. 
Wita, Poznań-Górczyn, ul. 
Zgoda 24. 3622

Przystojny brunet, wysoki, 
inteligentny, posiadający 
w Poznaniu dobrze zapro
wadzone przedsiębiorstwo, 
szuka żony do lat 35 odpo
wiednim ■ majątkiem. Po
średnictwo krewnych mile 
widziane. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 3610.
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